
KS. W Ł A D Y S Ł A W  T U R E K S t u d i a  W a r m i ń s k i e
X I  (1974)

PRAKTYKI DUSZPASTERSKIE KLERYKÓW 
NA PRZYKŁADZIE WARMIŃSKIEGO SEMINARTUM DUCHOWNEGO

HOSIANUM

T r e ś ć: W s tę p .  — T. W y p o w ie d z i  i w s k a z a n i a  K o śc io ła  w  s p r a w i e  p r a k t y k  d u s z p a s t e r ­
s k i c h  k l e r y k ó w .  1. O k r e s  od  S o b o r u  T r y d e n c k i e g o  do  S o b o r u  W a t y k a ń s k i e g o  Tł. 2. S o b ó r  
W a t y k a ń s k i  I I  i d o k u m e n t y  p o s o b o r o w e  o  p r a k t y k a c h  d u s z p a s t e r s k i c h  k l e r y k ó w .  II . S t a n  
p r a k t y k  d u s z p a s t e r s k i c h  w  W a r m i ń s k i m  S e m i n a r i u m  D u c h o w n y m  H o sia n u m .  1. O r g a n i z a ­
c ja  i p r z e b i e g  p r a k t y k  d u s z p a s t e r s k i c h  a l u m n ó w .  2. U w a g i  i p o s t u l a t y  k s i ę ż y  p ro b o s z cz ó w ,  
u  k t ó r y c h  a l u m n i  o d b y w a j ą  p r a k t y k i  d u s z p a s t e r s k i e .  3. U w a g i  i p o s t u l a t y  a l u m n ó w  o d b y ­
w a j ą c y c h  p r a k t y k i  d u s z p a s t e r s k i e .  — I I I  P o s t u l a t y  w  z a k r e s i e  o d b y w a n i a  p r a k t y k  k l e r y c k i c h ,  
l. P o s t u l a t y  o g ó ln e .  2. P o s t u l a t y  s zczeg ó ło w e .  — Z a k o ń c z e n ie .  R e s um e .

W ST Ę P

W okresie powojennym, a zwłaszcza po Soborze W atykańskim  II co­
raz częściej pojaw iają się głosy w skazujące na brak adekwatności for­
macji kapłańskiej wobec wym agań staw ianych kapłanowi przez katoli­
ków świeckich. C harakterystyczne jest, że głosy te pojaw iają się, mimo 
mnożących się ostatnio oficjalnych enuncjacji i zarządzeń Kościoła 
w spraw ie reform y program u edukacji i wychowania w Sem inariach 
Duchownych. Można tu dodać, że mimo podejm owanych inicjatyw  w za­
kresie reform y system u nauczania i wychowania sem inaryjnego, na g run­
towną poprawę w tym  zakresie należy jeszcze poczekać. Dzisiaj bardziej 
niż dawniej, należy sobie uświadomić fakt, że intensyfikacja zmian we 
wszystkich dziedzinach życia ludzkiego domaga się ustawicznej refleksji 
nad przygotowaniem  alum nów do posługi kapłańskiej. Podczas gdy je ­
szcze w okresie przedw ojennym  pokolenie księży starszych i młodszych 
niewiele różniło się od siebie pod względem form acji duszpasterskiej, to 
współcześnie różnica ta jest w yraźna i da się zauważyć naw et wśród 
księży, k tórzy zetknęli się jeszcze w czasie studiów w Sem inarium , a więc 
różnica w wieku kapłańskim  wynosi między nimi cztery lub pięć lat. 
Różnica ta zaznacza się nie tyle w  form acji sem inaryjnej jaką otrzym ali, 
ile raczej w mentalności i sty lu  życia tych kapłanów, który często n ie ­
zrozumiany jest powodem konfliktów i trudności w  pracy duszpasterskiej

Zniechęcenia i załamania niejednego księdza na parafii znajdują w y­
tłum aczenie w braku należytego przygotowania do pełnienia zadań dusz­
pasterskich w  parafiach, do nawiązania dialogu duszpasterskiego ze 
wszystkim i parafiam i i do jak  najlepszego wypełnienia wszystkich funkcji

1 Por. K s. J. K r u c i na: O sen s „k o n flik tu  p o k o leń ” w śród  d u ch o w ień stw a . 
A t e n e u m  K a p ła ń s k ie  3(1962) t. 65 s. 264—276.
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duszpasterskich. Można bez przesady powiedzieć, że zasadnicze zręby 
system u edukacji i wychowania w Sem inariach Duchownych, które m aja 
za zadanie wszechstronne przygotowanie alum na do pełnienia przyszłej 
rol i kapłana — duszpasterza, od wielu dziesiątków lat nie uległy zmia­
nie, gdy tymczasem dziasiaj specjalizacja życia społecznego wytwarza 
coraz to nowe potrzeby, do zaspokojenia których kapłani nie są dosta­
tecznie przygotowani. Inaczej mówiąc, zmienia się rola i pozycja kapłana 
w społeczeństwie, natom iast w formacji sem inaryjnej tego aspektu nie 
bierze się pod uwagę i praw ie nie ulega zmianie przygotowanie księdza 
do narastających i staw ianych zadań.

W ydaje się, że współczesna form acja duchowieństwa winna być bar­
dziej dynamiczna i uwzględniać zm ieniające się w arunki życia wiernych 
w różnych środowiskach społecznych. Znaczy to, że istnieje pewien roz­
dźwięk pomiędzy teorią a praktyką, między przygotowaniem  alum na 
w Sem inarium  do kapłaństw a a późniejszą jego pracą w parafiach m iej­
skich i w iejskich. Rodzi to potrzebę refleksji nad dotychczasową form a­
cją i kierunkiem  jej zmian.

Istnieje więc potrzeba wniknięcia w dotychczasowe program y for­
macji kapłańskiej ze szczególnym uwzględnieniem  analizy stanu praktyk 
duszpasterskich alum nów w Sem inariach 2, by wskazać kierunki rozwią­
zań problem u tej formacji. Tu w łaśnie nasuwa się; problem atyka niniej­
szego artykułu , który zatytułow ano: P raktyki duszpasterskie kleryków  
w świetle wskazań dokum entów Kościoła. Podjęty  tem at w ydaje się być 
aktualny i uzasadniony. Zostanie on rozpracowany w oparciu o analizę 
stanu prak tyk  duszpasterskich kleryków w W arm ińskim  Sem inarium  D u­
chownym Hosianum  w Olsztynie. Zasygnalizowany problem  będzie opra­
cowany w trzech rozdziałach. W pierwszym  rozdziale zostaną poddane 
analizie wypowiedzi i wskazania Kościoła odnośnie do form acji duszpa­
sterskiej alumnów. Analiza zostanie przeprowadzona w dwóch punktach: 
1. Wypowiedzi i wskazania Kościoła od Soboru Trydenckiego do Soboru 
W atykańskiego II, 2. Form acja duszpasterska alum nów w dokum entach 
Soboru W atykańskiego II i w dokum entach posoborowych. W drugim  
rozdziale na przykładzie W armińskiego Sem inarium  Duchownego Hosia­
nu m  w Olsztynie zostanie przeprowadzona analiza aktualnego stanu p rak­
tyk duszpasterskich alumnów, biorąc pod uwagę następujące m om enty:

2 P ro b lem o w i tem u p o św ięc o n y  b y ł zjazd K sięży  R ek to ró w  S em in a r ió w  D u c h o w ­
nych  D ie ce z ja ln y c h  i Z ak on n ych  w c  W rocław iu  dniu 8 k w ie tn ia  1972 roku zw ołan y  
przez K sięd za  B isk upa  L ech a K aczm ark a, p rzew o d n iczą ceg o  K om isji E piskopatu  
P o lsk i do sp ra w  S e m in a r ió w  D u ch o w n y ch . P o d sta w ą  do d y sk u sji był refera t  
K s. D ra T. R yb ak a  pt. Z a g a d n ien ie  p r a k ty k  d u szp a stersk ich  a lu m n ó w  w  S e m in a ­
r iach  D u ch o w n y ch , D iecezja ln y ch  i Z akon nych . A u lo r  w  oparciu  o a n k ie tę  w y p e ł­
n ioną przez k s ięży  rek to ró w  p rzed sta w ił stan  p ra k ty k  d u szp a stersk ich  a lu m n ó w  
w  S em in a r ia ch  polsk ich .
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1. Organizacja i przebieg p rak tyk  duszpasterskich alumnów, 2. Uwagi 
i postulaty księży proboszczów, u których alum ni odbywają praktyki 
duszpasterskie, 3. Uwagi i postulaty alum nów odbywających powyższe 
praktyki. W yciągnięciu postulatów ogólnych i szczegółowych w zakresie 
duszpasterskich prak tyk  alumnów poświęcony będzie rozdział trzeci.

I. W Y PO W IE D Z I I W S K A Z A N IA  K O ŚC IO Ł A  
W  SP R A W IE  P R A K T Y K  D U SZ P A ST E R SK IC H  K L E R Y K Ó W

Duszpasterska i apostolska działalność Kościoła odnosząca się do 
wszystkich ludzi i wszystkich czasów tkwi swymi korzeniam i w Bożym 
planie odnowy i zbawienia świata 3. Dokonuje się to w Chrystusie i przez 
Chrystusa, gdyż On jest pierwszym  i Najwyższym  Pasterzem . „Jam  jest 
pasterz dobry” 4, mówi o sobie Chrystus, a św. Paw eł — Apostoł Naro­
dów nazywa Chrystusa — W ielkim P aste rzem  5 Św. P io tr natom iast 
nazywa Chrystusa — Księciem Pasterzy 6. W ustanowionym  przez siebie 
Kościele powołał Chrystus do życia hierarchię, to jest papieża, biskupów 
i kapłanów, k tórzy otrzym ali obowiązek nauczania, uświęcania i k iero­
wania owczarnią Chrystusową, mianowicie: Kościołem, diecezją i parafią. 
Praca ta jest trudna i odpowiedzialna. W dużej m ierze zależy od wszech­
stronnego przygotowania duszpasterzy. Nic więc dziwnego, że przez 
wszystkie wieki Kościół z w ielką troskliwością zabiegał, by jak najle­
piej przygotować przyszłych duszpasterzy do w ypełnienia ich misji. Wy ­
razem  tej troski było między innym i powołanie do życia Seminariów 
Duchownych, insty tucji k tórej naczelnym  zadaniem jest jak  najlepsze 
przygotowanie kandydatów  do kapłaństw a, do ich przyszłej pracy dusz­
pasterskiej 7 oraz w ydanie całego szeregu dokum entów papieskich i koś­
cielnych poświęconych form acji sem inaryjnej. Na czoło tych dokum en­
tów w ysuw ają się uchwały Soboru W atykańskiego IT i dokum enty poso­
borowe.

W rozdziale niniejszym  zostanie ukazana ta  troska Kościoła o dusz­
pasterską form ację kleryków, analizując wypowiedzi i wskazania doku­
m entów kościelnych na ten tem at w porządku chronologicznym poczyna­
jąc od Soboru Trydenckiego do Soboru W atykańskiego II, a następnie 
Sobór W atykański II i okres posoborowy.

3 K s. F. W o r o n o w s k i :  W p row ad zen ie  do teo lo g ii p a stora ln ej. L ub lin  1972 
s. 37. P or. Sobór W a ty k a ń sk i II: D ek ret o m isy jn e j d z ia ła ln o śc i K o śc io ła , nr 3 i 6.

4 J  10,11.
5 H br 13,20.
6  T P  5,4.
7 Por. K s. .1. U m i ń s k i :  H istoria  K ośc io ła . O pole 1900 t. II s. 124— 130.
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Epokowym wydarzeniem, gdy chodzi o form ację kapłańską, był de­
kret Soboru Trydenckiego o obowiązku powoływania do życia przez bi­
skupów Sem inariów Duchownych, w których kandydaci przygotowyw a­
liby się już od lat młodzieńczych do kapłaństw a oraz otrzym ywaliby w y­
chowanie właściwe ich przyszłem u s tan o w i8. W spomniany dekret zabraniał 
biskupom udzielania święceń kapłańskich kandydatom , którzy nie w y ­
każą się odpowiednią wiedzą i gruntow nym  przygotowaniem  do pracy 
duszpasterskiej.

Staraniem  biskupa warm ińskiego kardynała Stanisława Hozjusza i K a­
pitu ły  K atedralnej we From borku, jako pierwsze w Polsce i jedno 
z pierwszych w świecie, w roku 1565 zostało powołane do życia W arm iń­
skie Sem inarium  Duchowne. Sem inarium  to posiada trzy  dekrety  erek­
cyjne ustalające szczegółowo całą s tru k tu rę  nowej uczelni. Zanim jeszcze 
Sem inarium  rozpoczęło swoją pracę, kardynał Hozjusz ogłosił jego kon­
stytucję, której czw arty rozdział poświęcony jest wychowaniu i studiom 
alumnów. K onstytucja omawia najpierw  organizację i zasady życia semi­
naryjnego, a następnie udziela wskazań odnoszących się do studiów. K an­
dydaci zaliczeni w poczet alum nów, gdy tylko nabyli nieco znajomości 
łaciny w rozmowach między sobą winni byli posługiwać się tym  języ­
kiem. Zakres nauczania w Sem inarium  braniew skim  konstytucja hozjań­
ska przedstaw iała następująco: kandydat p rzy jęty  do Sem inarium  powi­
nien w pierwszym  okresie swego pobytu zapoznać się dokładnie z nauką 
chrześcijańską zaw artą w katechizm ie, dalej był obowiązany do uczęszcza­
nia na wszystkie wykłady i ćwiczenia. Gdy doszedł do odpowiedniego 
wieku i wykazał się zdolnościami, p rzy jęty  został na tzw. studia hum a­
niora umożliwiające rozpoczęcie studiów filozoficznych i teologicznych. 
Większość jednak alum nów zaczynała od nauki gram atyki języka łaciń­
skiego, śpiewu kościelnego, znajomości kalendarza kościelnego, Pisma 
świętego, ksiąg kościelnych, homilii oraz adm inistrow ania sakram entów  
świętych, a zwłaszcza sakram entu  pokuty i ceremonii. Gdy chodzi o ce­
remonie, to alum ni nie tylko musieli je znać, ale także umieć doskonale 
na pamięć 9.

Po sprecyzowaniu, jak  m ają wyglądać rekreacje i dni wolne od 
nauki, autor konstytucji powraca znów do ratio studiorum, nakazując 
alum nom  by zdobyli sztukę głoszenia kazań i egzort, by ćwiczyli się 
w nauczaniu dziatwy i ludzi prostych praw d w iary świętej. Synod 
warm iński z roku 1610 powiadamia nas, że polecenie to zostało bardzo

1. O K R E S  o n  S O B O R U  T R Y D E N C K I E G O  DO  S O B O R U  W A T Y K A Ń S K I E G O  II

8 T am że, s. 130.
9 K s. H. G u l b i n o w i c z :  G en eza  K o n sty tu cji H o zjań sk ich  S em in a r iu m  D u ­

ch o w n eg o  w B ra n iew ie . S tu d ia  W a r m iń s k ie  1908 t. V s. 52— 55.
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dokładnie wypełnione. W spomniany synod, powołując się na dawny zwy­
czaj istniejący w Sem inarium  braniewskim  i przypom inając starą tra ­
dycję, poleca aby alum ni, podobnie jak  dawniej, udawali s ię do p rzy tu ł­
ków ubogich i zakładów pobożnych, a naw et do pobliskich wsi gdzie 
mieli nauczać katechizm u i w ten sposób zdobywać potrzebną do pracy 
duszpasterskiej p rak tykę 10.

Kodeks P raw a Kanonicznego poświęca wiele m iejsca spraw ie Se­
minariów Duchownych 11 Obok takich spraw jak  powołania kapłańskie, 
organizacja życia sem inaryjnego, władze sem inaryjne, organizacja s tu ­
diów sem inaryjnych, bardzo mocno postawiona jest w  kanonie 1365 
spraw a form acji duszpasterskiej kleryków: „Nadto odbywać się m a­
ją  wykłady z teologii pasterskiej z praktycznym i ćwiczeniami, do­
tyczącymi zwłaszcza nauczania katechizm u, słuchania spowiedzi, nawie­
dzania chorych i wspierania um ierających” 12. Troską przełożonych sem i­
nary jnych  i profesorów winno być, aby te postulaty odnośnie do jak 
najlepszego przygotowania alum nów do ich przyszłej pracy duszpaster­
skiej pod względem katechetycznym , hom iletycznym  i pastoralnym  były 
należycie realizowane i by w ykłady łączono z praktycznym i ćwiczeniami.

Przytoczone powyżej przepisy praw a kanonicznego zostały przypo­
m niane biskupom ordynariuszom  przez Kongregację do Spraw  Studiów 
i Sem inariów w w ydanym  8 sierpnia 1926 roku w liście o katechetycz­
nym wychowaniu w Sem inariach 13. Na wstępie Kongregacja podkreśla, 
ze w Kościele najw ażniejszą rzeczą jest świętość i odpowiednie w ykształ­
cenie kapłanów, a następnie zwraca szczególną uwagę na metodę p rzek a­
zywania chrześcijańskiej nauki. W oparciu o wyżej cytowany kanon, 
K ongregacja nakazuje, aby na kursach teologicznych zwrócić szczególną 
uwagę na studium  teologii pastoralnej połączonej z praktycznym i ćwi­
czeniami, zwłaszcza gdy chodzi o przekazywanie katechizm u dzieciom 
i dorosłym 14 List podkreśla, że braku takiego przygotowania nie wolno 
tłumaczyć tym , że w ielu kapłanów będzie nauczać ludzi prostych.

10 T am że, s. 54.
11 S p ra w ą  S e m in a r ió w  D u ch o w n y ch  za jm u je  s ię  k s ięg a  trzecia  —  D e rebus, 

w częśc i czw artej za ty tu ło w a n ej: D e  m a g ister io  e cc le s ia stico , w  kan on ach  1352— 1371 
K o d ek su  P raw a K anon iczn ego .

12 K anon 1365 § 2: „C ursus th eo lo g icu s sa lte m  in teg ro  q u a d r ien n io  contineatur, 
e t praeter  th eo lo g ia m  d o gm aticam  e t m ora lem , com p lecti p ra esertim  d eb et stu d ium  
sa crae  Scr ip tu rae, h isto r ia e  e cc le s ia stic a e , iu r is  ca n on ic i, litu rg ia e , sa cra e  e lo q u e n ­
tiae  e t  ca n tu s ecc lesiastic i" .   3: „H abeantur e tia m  lec t io n es  de th eo lo g ia  pastora li, 
ad d itis p ractic is e x er c ita tio n ib u s p ra esertim  de ra tio n e  tra d en d i p eu r is a liisv c  ca tc -  
ch ism u m , a u d ien d i co n fessio n es, v is ita n d i in firm os, a ss is ten d i m oribund is" .

13 A A S  18(1926) 453 nn.
14 „Ut a u tem  m un us docendi C hristianum  pop u lu m  r ite  ac  fru ctu o se  q u is obeat, 

non su ff ic it  p raep aratio  doctr in a lis, q u ae in  v e r ita tu m  trad en d a ru m  co g n itio n e  v e r ­
satur, sed  req u ir itu r  e tia m  illa , q u ae  d ic itu r d id a sca lica , ad m odu m  p ertin en s, quo  
v e r ita te s  trad i debent, ea q u e  fit  tum  per congrua praecep ta , tum  per p ra c tices  
e x e r c ita t io n e s”. A A S  .18(1926) 453.
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Wcześniej jeszcze papież św. Pius X domaga się od katechetów  takiej 
um iejętności przekazyw ania prawdy, by wierni ją przyjęli i według po­
znanej praw dy ułożyli życie 15.

W skazania powyższe tak mocno akcentowane przez Stolicę Apostol­
ską, m usiały widocznie napotkać na poważne trudności w realizacji, skoro 
ta sam a Kongregacja już po trzech latach wydała w dniu 28 VIII 1929 
roku nowy list przypom inający dawne zarządzenia i ponaglający do w ier­
nego ich wypełnienia. Mocno podkreśla Kongregacja obowiązek jak naj­
lepszego przygotowania katechetycznego, nazywając je fundam entem  ca­
łego posługiwania kapłańskiego i głównym źródłem jego owocności. List 
zawiera również ubolewanie z powodu poważnych braków w przygoto­
waniu katechetycznym  16 .

W czasie trw ania Soboru W atykańskiego II, z okazji 400-iecia utw o­
rzenia Sem inariów Duchownych, dnia 7 III .1964 r. Kongregacja ogłosiła 
list skierowany do wszystkich ordynariuszy w spraw ie przygotowania 
katechetycznego kandydatów  do kapłaństw a. Przygotowanie to winno być 
system atyczne, winno łączyć teorię z ćwiczeniami praktycznym i a jedno­
cześnie jak  najbardziej dostosowane do w arunków  współczesnych. Bisku­
pi ordynariusze winni te spraw y omawiać z rektoram i i profesoram i Se­
minariów, a ci z kolei m ają opracować i przedstaw ić propozycje ulepszenia 
przygotowania katechetycznego 17.

Zasygnalizowane dokum enty Kościoła nie staw iają jasno spraw y p rak ­
tyk duszpasterskich kleryków, a tylko przy omawianiu całości studiów 
sem inaryjnych zalecają potrzebę łączenia teorii z ćwiczeniami p rak tycz­
nymi, ale odnośnie tych  ostatnich nie dają w yraźnych wskazań. Uczyniły 
to dopiero dokum enty Soboru W atykańskiego II i posoborowe.

2 . S O B Ó R   W A T Y K A Ń S K I  I I  I D O K U M E N T Y  P O S O B O R O W E  
O P R A K T Y K A C H  D U S Z P A S T E R S K I C H  K L E R Y K Ó W

Sobór W atykański II bardzo często byw a określany jako sobór dusz­
pasterski. W jego uchwałach nie znajdziem y potępienia błędów dok try ­
nalnych. Ojcowie soboru opierając się na dorobku teologii przedsoboro­
wej, pragnęli ukazać drogi i sposoby odnowy życia w ew nętrznego w Koś­
ciele i jego m isji w świecie. Dokonuje się to przez działalność duszpaster­
ską Kościoła dostosowaną do potrzeb świata współczesnego. Zakres tej 
działalności jest szeroki. Należy tu  głoszenie kazań, katechizacja, udzie­
lanie sakram entów , organizowanie życia parafii, szczególnie nabożeństw, 
a wreszcie akcja charytatyw na. Do tych zadań pragnie Kościół przygoto­

15 S w . P i u s  X : E n cy k lik a  A c e r b o  n im is  z dn ia  15 IV  1905 r.
16 A A S  22(1930) 146.
17 Por. K s. E. M a t e r s k i :  P rzy g o to w a n ie  do k a tech ezy . A t e n e u m  K a p ła ń s k ie  

3—4(1967) nr 350— 351 s. 225— 232.
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wać wszechstronnie kandydatów  do kapłaństwa. W yrazem  tej troski są 
dokum enty Kościoła soborowe i posoborowe w całości poświęcone fo r ­
macji przyszłych kapłanów z uwzględnieniem  p rak tyk  duszpasterskich.

Na pierwszym  m iejscu należy postawić soborowy dekret o form acji 
kapłańskiej 18, który w ykreśla kierunki tej form acji i jest oparciem 
wszystkich innych dokum entów posoborowych 19.

Ojcowie Soboru W atykańskiego II wychodząc z założenia, że zamie­
rzona odnowa całego Kościoła w dużej mierze zależy od posługi kapła­
nów owianych duchem  Chrystusowym , od ich przygotowania do tej po­
sługi, bardzo troskliw ie zajęli się problem em  form acji przyszłych kapła­
nów, a następnie ich życiem i posługą kapłańską. W ynikiem dogłębnego 
studium  tych zagadnień i dyskusji soborowych były dwa dokum enty so­
borowe: D ekret o form acji kapłańskiej i D ekret o posłudze i życiu ka­
płanów 20.

D ekret o form acji kapłańskiej jes t bardzo zwięzły w swym ujęciu 
i powstał w najściślejszej łączności z innym i dokum entam i soborowymi 
i dlatego w tym  kontekście może być właściwie zrozum iany. N ajbardziej 
istotne powiązanie istnieje między D ekretem  a K onstytucją dogm atyczną 
o Kościele, k tó ra  stanowi tło i najgłębsze uzasadnienie podstawowych tez 
dokum entu. Problem y, które porusza D ekret to: budzenie i pielęgnowa­
nie powołań kapłańskich, organizacja Sem inariów wyższych, usilniejsze 
kultyw owanie w yrobienia duchowego, reform a studiów kościelnych oraz 
rozwijanie form acji ściśle duszpasterskiej.

Gdy chodzi o ideę przewodnią form acji kapłańskiej to według De­
kretu  przedstaw ia się ona następująco: właściwe i bezpośrednie przygoto­
wanie do kapłaństw a ma się zgodnie z tradycją Kościoła katolickiego do­
konywać w Wyższych Sem inariach Duchownych, w oparciu o cały bogaty 
dorobek doświadczenia wychowawczego, zyskanego w tym  zakresie przez 
w iek i21. Odnowa w zakresie form acji kapłańskiej m a charakter w yraźnie

18 Por. D ek ret o fo rm a cji k a p ła ń sk ie j —  O p t a t a m  to tius .  W: S ob ór  W a ty k a ń ­
sk i II — K o n sty tu cje , D ek rety , D ek la ra cje . P ozn ań  1968 s. 277— 800.

C hodzi tu  p rzed e  w szy s tk im  o d ok u m en t S. C on gregatio  P ro  In stitu tio n e  C a ­
tholica: R a t io  f u n d a m e n ta l i s  in s t i tu t io n is  sa c e rd o ta l i s  z dn ia  6 s ty czn ia  1970 roku,
w  tłu m a czen iu  po lsk im : P o d sta w o w e  zasad y  fo rm a cji k a p ła ń sk ie j. K rak ów  1970
s. 115 (m aszynop is).

20  D ek ret o p o słu d ze  i życiu  k a p ła n ó w  — D e P r e s b y t e r o r u m  m in is te r io  e t  v i ta .
W: Sobór W a ty k a ń sk i II, jw . s. 475— 517.

21 M ów i o ty m  D ek ret o fo rm a cji k a p ła ń sk ie j w  n u m erze  4 -ty m : „ S em in aria  
W yższe k o n ieczn e  są  d la fo rm a cji k a p ła ń sk ie j. W n ich  ca łe  k sz ta łto w a n ie  a lu m n ó w  
w in n o  zm ierzać  do tego , ab y  na w zór  P ana n a szeg o  Jezu sa  C h rystusa , N a u czy cie la , 
K a p ła n a  i P a sterza  w y ra b ia li s ię  oni na p r a w d ziw y ch  d u szp a sterzy . N iech  w ięc  
p rzy g o to w u ją  się  do p o słu g i s ło w a : aby o b ja w io n e  s ło w o  B oże coraz lep ie j ro zu ­
m ie li, przez ro zm y śla n ie  p o sied li, a m ow ą i  ob y cza ja m i w y ra ża li;  do p o słu g i k u l­
to w ej oraz u św ięcen ia : a b y  m od ląc  się  i sp e łn ia ją c  św ię te  czy n n o śc i litu rg iczn e , 
w y k o n y w a li d z ie ło  zb a w ien ia  przez  O fiarę eu ch a ry sty czn ą  i sa k ra m en ty ; do p o ­
s łu g i p a stersk ie j: ab y  u m ie li u k a zy w a ć  lu d ziom  C h rystu sa  (...) i ab y  sta  w szy  się  
s łu g a m i w szy s tk ich  w ie lu  p o z y sk a li”. W: Sobór W aty k a ń sk i II, jw . s. 289.
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ewolucyjny, a nie rew olucyjny. W skazania D ekretu  idą po linii dalszego 
rozwoju i akomodacji stosowanych dotąd metod wychowawczych do 
dzisiejszych potrzeb i warunków. Sobór jedynie uw ypuklił i silniej za­
akcentował te elem enty form acji kapłańskiej, k tórych wym aga w sposób 
szczególny współczesna praca duszpasterska, a k tóre to czynniki mniej 
były dotychczas akcentowane np. interesujące nas prak tyki duszpaster­
skie kleryków. S tru k tu ra  całego Sem inarium  ma być we wszystkich 
swoich szczegółach norm ow ana podstawowym  celem tj. wychowaniem 
kapłana-duszpasterza zdatnego do pracy we współczesnym świecie 22. Ten 
aspekt duszpasterski jes t w Dekrecie u jęty  bardzo głęboko. Do osiągnię­
cia tak postawionego celu m ają zmierzać konsekwentnie wszystkie od­
cinki pracy sem inaryjnej, a więc zarówno urobienie religijno-m oralne, 
intelektualne, jak  i szczegółowa form acja pasterska. Tak ukazane zada­
nia pracy kapłańskiej będą mogły być osiągnięte dzięki wszechstronnej 
form acji nowych kapłanów, k tó ra  winna posiadać nastaw ienie duszpa­
sterskie. D ekret w yraźnie nakazuje: „wszystkie sposoby form acji ducho­
wej, in telektualnej i dyscyplinarnej w inny być harm onijnie skierowane 
do tego pastoralnego celu, dla którego osiągnięcia niech usilnie i zgodnie 
w spółpracują wszyscy przełożeni i nauczyciele w w iernym  posłuszeństwie 
biskupowi” 23. W ierni pragną mieć dzisiaj kapłana świętego, mądrego, 
roztropnego i takiego, który potrafi nawiązać dialog z każdym  człowie­
kiem. Nie więc dziwnego, że dekret tak  mocno akcentu je praktyczne 
wychowanie alum nów aby mogli prowadzić zbawczy dialog z ludźmi, 
być przepełnieni duchem  apostolskim i porywać przykładem  własnego 
pełnego ofiary życia. Tem u wychow aniu służyć powinny również p rak ty ­
ki duszpasterskie 24. Trzeba, stw ierdza dekret, „aby alum ni byli starannie 
zapraw iani [...] w katechizacji i głoszeniu kazań, kulcie liturgicznym  
i udzielaniu sakram entów , działalności charytatyw nej, w obowiązku w y­
chodzenia naprzeciw błądzącym  i niew ierzącym  oraz w innych zadaniach 
duszpasterskich” 26. Nadto powinni posiąść: „um iejętność kierowania du­
szami, dzięki której będą mogli przygotować dzieci Kościoła [...] do życia 
chrześcijańskiego w pełni świadomego i apostolskiego oraz do w ypełniania 
obowiązków swego stanu. Z podobną starannością niech uczą się jak  m ają 
dopomagać zakonnicom i zakonnikom do tego, aby w ytrw ali w łasce swe­
go powołania. [...] Należy rozwijać w alum nach odpowiednie uzdolnienia,

22 T am że, s. 281.
23 T am że, s. 289. Ta sam a m y śl poruszon a je s t  w  d ek recie  przy o m a w ia n iu  for­

m a cji d u ch ow ej: „F orm acja  d u ch o w a  n ie ch  s ię  w ią że  śc iś le  z in te le k tu a ln ą  i d u sz ­
p astersk ą , przy  czym  sz c ze g ó ln ie  z pom ocą  k iero w n ik a  d u ch o w eg o  p o w in n a  być  tak  
p ro w ad zon a , a b y  a lu m n i n a u czy li s ię  żyć  w  za ży łej i n ieu sta n n ej łą czn o śc i z  O jcem  
przez S y n a  J eg o  J ezu sa  C h rystu sa  w  D u ch u  Ś w ię ty m ”. T am że, s. 291.

24 S zó sty  ro zd zia ł z a ty tu ło w a n y : R o zw ija n ie  fo rm a cji śc iś le  d u szp a stersk ie j (nr
19— 21), p o św ięc o n y  je st  tem u p rob lem ow i. T am że, s. 298— 299.

25 T am że.



które najbardziej sprzyjają dialogowi z ludźm i, jak  um iejętność w ysłu­
chania innych i otw ierania serca na różne potrzeby ludzkie w duchu 
miłości” 26.

Jak  widzimy, sobór ukazał cały zakres prac duszpasterskich, do k tó­
rych kandydaci do kapłaństw a m ają się przygotować jak  najstaranniej 
i to nie tylko teoretycznie, ale również i praktycznie. N akazuje więc 
wprowadzić do program ów sem inaryjnych ćwiczenia praktyczne w róż­
nych dziedzinach duszpasterstwa. Problem  ten szczegółowo omówimy 
przy analizie dokum entów posoborowych, tutaj in teresuje nas wypowiedź 
D ekretu odnośnie do prak tyk  duszpasterskich alumnów. W dwudziestym  
pierwszym  artykule  dekret mówi o prak tykach  duszpasterskich alumnów 
następujące słowa: „Ponieważ zaś trzeba, aby alum ni um iejętności peł­
nienia apostolstwa nauczyli się nie tylko teoretycznie, lecz i praktycznie 
oraz aby mogli działać z poczuciem własnej odpowiedzialności i zespoło­
wo, należy ich już w ciągu studiów, a także w  czasie w akacji wprowa­
dzać przez odpowiednie ćwiczenia w praktykę duszpasterską. Ćwiczenia 
te winny się odbywać stosownie do wieku alumnów oraz warunków 
miejscowych, według roztropnego sądu biskupów, m etodycznie i pod kie­
rownictwem  mężów doświadczonych w dziedzinie duszpasterstwa, przy 
uwzględnieniu zawsze potężnej siły nadprzyrodzonej pomocy” 27.

Program y studiów w Sem inariach, idąc po myśli nauki Soboru winny 
być tak układane, aby alum ni nauczyli się różnych sposobów pełnienia 
apostolstwa nie tylko teoretycznie, ale przede wszystkim  praktycznie. 
W tym  celu należy tak  w ciągu roku akademickiego, jak  i w okresie 
w akacji zorganizować odpowiednie ćwiczenia praktyczne biorąc pod uwa­
gę rok studiów a także miejscowe okoliczności. Ćwiczeniami tym i winni 
kierować ludzie doświadczeni w różnego rodzaju duszpasterstwie. Chodzi 
tu między innym i o trudny problem  właściwego przejścia od teorii do 
praktyki, z okresu form acji sem inaryjnej do realizacji powołania dusz­
pasterskiego. Sobór pozostawia w tym  zakresie szeroki m argines dla no­
wych doświadczeń.

Drugi zasygnalizowany wyżej dokum ent Soboru W atykańskiego II 
a mianowicie D ekret o posłudze i życiu kapłanów nie mówi wprost
o prak tykach  duszpasterskich alumnów, jednak ukazując w drugim  roz­
dziale cały w achlarz obowiązków kapłana jako szafarza słowa Bożego
i sakram entów  św iętych oraz duszpasterza, akcentując um iejętność na­
wiązywania dialogu z ludźm i współczesnymi, wyznacza zakres i treść 
p rak tyk  duszpasterskich. D ekret ten widzi w kapłaństw ie nie tylko 
funkcję ofiarniczą i kultową, lecz również posłannictwo budzenia i kształ­
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26 T am że, s. 299.
27 T am że.

14. S t u d i a  W a r m i ń s k i e
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towania w iary scalającej Lud Boży. Kapłanów ukazuje jako tych, którym  
dana jest łaska od Boga: ,,aby byli sługami .Jezusa Chrystusa wśród lu ­
dów, pełniąc świętą posługę Ewangelii, aby ofiara ludów była przyjęta, 
uświęcona w Duchu Św iętym ” (Rz 15,16)28. C entrum  funkcji kapłańskich 
jest Eucharystia ukazana w obram owaniu wiary i życia chrześcijańskiego. 
Posługa Ewangelii zaczyna się od głoszenia w iary słowem i przykładem , 
czerpie swą moc i silę z ofiary Chrystusa wokół której skupia wierzących 
i zmierza do tego, by całe ich życie ożywione sakram entam i, było p rak­
tyczną realizacją nauki Chrystusowej i wyrazem  przynależności do Jego 
Mistycznego C ia ła29. Tak ujęte zadania kapłana w ym agają od niego głę­
bokiego osobistego zaangażowania, przeżywania i przejęcia się nimi. Po­
stawę taką w ypracow ujem y między innym i przez dobrze zorganizowane 
praktyki duszpasterskie alumnów.

Zasygnalizowane wskazania Soboru odnośnie do praktyk duszpaster­
skich alumnów stały się punktem  wyjścia i podstawą do szczegółowego 
rozpracowania tego zagadnienia w dokum entach posoborowych, którym  
pragniem y tutaj poświęcić również nieco czasu. Uwagę naszą zwrócimy 
na dwa dokum enty: 1. Podstawowe zasady form acji kapłańskiej 30, 2. In­
strukcja o liturgicznym  wychowaniu alumnów

Dokum entem  wykonawczym dla Dekretu o form acji kapłańskiej w y­
danym przez Kongregację Pro Institutione Catholieu w dniu 6 stycznia 
1970 roku jest instrukcja wspomnianej Kongregacji nosząca ty tuł: Pod­
stawowe zasady formacji kapłańskiej. Dokum ent ten, stosownie do życze­
nia D ekretu soborowego, jak  czytamy w uwagach wprowadzających: „jest 
tak pomyślany, aby Konferencjom  Biskupim, do których należy sporzą­
dzanie zasad form acji kapłańskiej dla poszczególnych krajów wskazać 
należyte podstawy do łatwiejszego dokonania lub udoskonalenia tego 
trudnego zadania, a Kongregacji Pro Institutione Catholica, dostarczyć 
pewnych kryteriów  dla oceny i zatw ierdzenia poszczególnych zasad, zgo­
dnie z Dekretem  Optatam lotius n r l ” 32. Innymi słowy, jest on opraco­
wany przez Kongregację jako wzór dla poszczególnych K onferencji Epi­
skopatów Krajow ych, przed którym i Sobór postawił zadanie opracowa-

28 W spom niany d ek ret m ó w i m .in.: ,,W bu dow aniu  zaś K ościo ła  prezb iterzy  w in ­
ni ob cow ać z w szy stk im i z n a d zw y cza jn ą  dobrocią na w zór P ana. W inni p o stęp o ­
w a ć  w  stosu n k u  do nich  n ie  w ed łu g  lu d zk ieg o  up odob ania , lecz  zgodn ie  z w y m a g a ­
n iam i nau k i i życia  ch rześc ija ń sk ieg o , ucząc ich, a także  u p om in ając  jako syn ów  
n ajd roższych  w ed łu g  s łó w  A p osto ła: „G łoś nau k ę, na legaj w porę czy n ie  w  porę, 
p rzek o n y w a j, proś, karć z w sze lk ą  c ierp liw o śc ią  i n au k ą ” (2 T ym  4.2). D ek ret o p o ­
słu d ze  i życiu  k a p ła n ó w , jw . s. 494.

T am że, s. 495.
30 P o d sta w o w e  zasady, jw . s. 117.
31 Ś w ię ta  K ongregacja  dla S em in a r ió w  i U n iw ersy te tó w , Instrukcja  o litu rg ic z ­

nym  w y ch o w a n iu  a lu m n ó w , W: P o sob orow e P ra w o d a w stw o  K o śc ie ln e  (za okres: 
s ty czeń  1963 —- czerw iec  1967 r.) z. 3, A .T.K . W arszaw a 1969 s. 170— 209.

32 P o d sta w o w e  za sad y , jw. s. 2.
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nia dla swego regionu, dostosowanych do potrzeb, zasad formacji kapłań­
skiej.

Dwa ostatnie rozdziały omawianego dokum entu, a mianowicie rozdział 
szesnasty i siedem nasty w całości poświęcone są form acji pastoralnej 
i posem inaryjnej, natom iast num ery 97—99 mówią o praktykach dusz­
pasterskich alumnów. W oparciu o posoborowy dekret Ratio fundam en­
talis problem  praktyk kleryckich ustawia następująco: 1. praktyki dusz­
pasterskie są konieczne dla form acji ściśle duszpasterskiej, 2. treść i za­
kres p rak tyk  m ają być uzależnione od wieku alum nów i w arunków  m iej­
scowych, 3. m ają one trw ać przez cały okres studiów, 4. prak tyki powinny 
być prowadzone przez cały rok akademicki włącznie z wakacjam i. Gdy 
chodzi o wakacje, czytamy w dokumencie następującą uwagę: „Ponieważ 
dzisiaj dość często zdarza się, że alum ni w czasie w akacji udają się do 
innych krajów, w celu zdobycia doświadczenia duszpasterskiego, jest rze­
czą wielce odpowiednią, aby K onferencja Biskupów, do której to należy, 
ustaliła odpowiednie normy, dzięki którym  mógłby skuteczniej być osiąg­
nięty właściwy cel tego rodzaju doświadczeń” 33, 5. w czasie trw ania roku 
akademickiego należy zwrócić szczególną uwagę na  te praktyki, które są 
bardziej potrzebne w danym środowisku np. prowadzenie katechizacji 
(praktyka katechetyczna), wdrażanie w czynne uczestnictwo w obrzędach 
liturgicznych w parafii, prowadzenie Mszy św., śpiewów itp. (praktyka 
liturgiczna), odwiedzanie chorych, biednych, starców, więźniów, rodzin 
wielodzietnych (praktyka charytatyw na), dopomaganie kapłanom  w nie­
sieniu pomocy duchowej młodzieży, robotnikom, głuchoniemym, ociemnia­
łym itd. (praktyka specjalistyczna).

Należy pam iętać o tym, aby organizowanie i przeprowadzanie praktyk 
duszpasterskich alum nów nie odbiło się negatyw nie na pozostałych dwóch 
form acjach, tzn. duchowej i in telektualnej, ale przeciwnie tym  formacjom 
pomagały i je  pogłębiały.

Każdy wychowawca, k tó ry  organizował i przeprowadzał praktyki dusz­
pasterskie alum nów jest świadomy, że skuteczność i powodzenie prak tyk  
duszpasterskich uzależnione jest od wielu czynników, ale chyba przede 
wszystkim  od dobrej organizacji samej praktyki, w skład której wchodzi: 
przygotowanie praktyki, pokierowanie i przeprowadzenie oraz podsumo­
wanie. Ważne zadanie przeznaczają dokum enty kierownikowi danej p rak­
tyki, k tórym  powinien być profesor w ykładający dany przedmiot, któryś 
z wychowawców, względnie doświadczony w duszpasterstw ie kapłan w y­
znaczony przez biskupa lub rektora. Do zadań kierownika praktyki na­
leżeć winny następujące sprawy: 1. wyznaczenie funkcji poszczególnym 
alumnom, 2. pouczanie o sposobie postępowania podczas prak tyk  oraz

33 T a m ż e ,  s. 77—78.
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3. omawianie razem z p rak tykantam i po skończeniu p rak tyk i jej prze­
biegu, osiągnięć oraz udzielanie wskazówek na przyszłość. Te same wska­
zania odnoszą się również do p rak tyk  w akacy jnych34.

Po ukazaniu się D ekretu soborowego Oplatam lotius oraz wyżej omó­
wionej instrukcji dotyczących form acji kapłańskiej, opracowano u nas 
w Polsce bardzo szczegółowy dokum ent poświęcony form acji kapłańskiej, 
który w oparciu o dotychczasową naukę Kościoła uwzględnił nasze pol­
skie w arunki lokalne. P ro jek t tego dokum entu przedstaw iony był w szyst­
kim Sem inariom  Duchownym do dyskusji, następnie po uwzględnieniu 
uwag i postulatów dokum ent został zatw ierdzony przez K onferencję Epi­
skopatu Polski a następnie przez Kongregację Pro Institutione Catholica. 
W dokumencie tym, który został ostatnio wprowadzony w życie we 
wszystkich Sem inariach Duchownych w Polsce poświęcono wiele miejsca 
problemowi praktyk  duszpasterskich alumnów 35.

Gdy chodzi o instrukcję mówiącą o liturgicznym  wychowaniu alum ­
nów, to w trzecim  rozdziale zatytułow anym : „Praktyczne wychowanie do 
litu rg ii” poruszony jest in teresujący nas problem. „Już od w stąpienia do 
Sem inarium  alum ni powinni być stopniowo i odpowiednio do swego wie­
ku wprowadzani w święte posługiwanie, do którego naw ołuje ich Kościół. 
Bardzo zaleca się — kontynuuje dokum ent — aby poznawali różne spo­
soby jego wykonania. Dlatego, zwłaszcza w ciągu ostatnich dwóch lat po­
bytu w Sem inarium , alum ni powinni być wysyłani w jedną czy drugą 
niedzielę poszczególnych miesięcy na parafie, aby tam  pomagać kapła­
nom pracującym ” 36. Praktyki liturgiczne winny zmierzać do tego, aby: 
„klerycy nauczyli się przestrzegać i szanować liturgię oraz by drogą do­
świadczenia uczyli się m ądrych przepisów ustanowionych przez praw o­
w itą w ładzę” 37. W czasie tych p rak tyk  m ają również poznać trudności, 
z jakimi borykają się parafie pozbawione m inistrów ze święceniami i m a­
ją  nabrać przekonania o konieczności wychowania przez kapłanów nie­
zbędnych potrzebnych pomocników do spraw owania świętych obrzędów 
takich jak  lektorów, kom entatorów, kantorów czy grupy liturgiczne zło­
żone z dzieci i młodzieży.

Gdy chodzi o przedm iot prak tyk  kleryckich w zakresie liturgicznego 
wychowania, to dokum ent sygnalizuje następujące spraw y: „K lerycy

34 T am że, s. 78.
35 R atio  in stitu tio n is  sa c erd o ta lis  — P olon ia  (m a szy n o p is  w język u  łacińsk im

o p ra co w a n e  przez K o m isję  E p isk op atu  P o lsk i d la S em in a r ió w ) s. 109. W e w stęp ie
czy ta m y  n a stęp u ją c e  sło w a : „H aec «R atio In stitu tio n is  S acerd ota lis»  a C on teren tia  
E piscop oru m  P o lo n ia e  E m in en tissim o  P rim a te  P o lo n ia e  S tep h a n o  C ard ina le  W y ­
szy ń sk i P ra esid en te  d ic 4 m en sis  m aii ann o  M O M L X X I app robata , in stitu tio n is  s p i­
r itu a lis , in te lle c tu a lis  et p asto ra lis  fert norm as, q u ib u s ad sa cerd o tiu m  cand id ati
in S em in a r iis  P o lo n ia e  te n e a tu r ”, s. 4.

36  Ś w ię ta  K on g reg a cja  dla S em in a r ió w  i U n iw er sy te tó w , In stru k cja , jw . s. 170.
T am że, s. 196.
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m ają być przygotowani do trudnej czynności kom entatora w parafialnych 
obrzędach liturgicznych. Niech się nauczą w ykonyw ania tej czynności 
z należną roztropnością i um iarem  [...] a kapłani, znający się na tych 
spraw ach m ają ćwiczenia alumnów dokładnie obserwować i oceniać” 38. 
Następna spraw a to um iejętność organizowania ze wszystkim i szczegóła­
mi całej liturgii parafialnej na niedziele i święta. W dokumencie czyta­
my: „Przez odpowiednie ćwiczenia alum ni osobno albo zebrani w grupie 
niech się nauczą przygotowywać całe nabożeństwo parafialne, niech prze­
myślą jak najlepiej podać w iernym  katechezę liturgiczną, niech pilnie 
w nikną w teksty  Mszy św. niedzielnej, przejrzą jej czytania i przygotują 
pouczenia; niech przedtem  ustalą śpiewy, które zgodnie z przepisami 
liturgicznym i bardziej będą odpowiadać nabożeństwu; niech również 
uprzednio wyćwiczą lektorów i innych usługujących podczas obrzędów 
liturgicznych” 39.

Omawiana instrukcja zwraca uwagę na to, że gdy zajdzie potrzeba, 
należy wprowadzać alumnów w posługiwanie w liturgii sakram entów 
oraz w liturgii zm arłych a także zachęca, aby uczulić alumnów na pro­
blem aktywnego i owocnego uczestnictwa wiernych w liturgii sakram en­
tów świętych 40.

K apłani odpowiedzialni za duszpasterskie praktyki alumnów winni 
zwracać uwagę na um iejętne łączenie różnych zadań duszpasterza ze 
świętą liturgią. W ażnym czynnikiem  w tej pracy jest wychowanie w m u­
zyce sakralnej, śpiewie i wymowie. O wymowie instrukcja stwierdza: 
„Bardzo zależy na tym , aby wymowa kapłana w kościele — czy to gdy 
się modli, czy mówi lub czyta — była jasna, przejrzysta i miła; do w y­
chowania muzycznego przeto należy dodać pewne specjalne ćwiczenia 
w dykcji celem doskonalenia w ym owy” 41.

Podsum owując analizy dokum entów soborowych i posoborowych, któ­
re Kościół wydał odnośnie do form acji kapłańskiej, możemy stwierdzić, 
że cechuje je głęboka troska o jak najgłębszą, najlepszą i możliwie 
w szechstronną form ację przyszłych kapłanów. W dokum entach tych b a r­
dzo mocno zaakcentowana jest form acja duszpasterska, dążność do tego, 
aby w czasie studiów sem inaryjnych nauczyć kleryków  umiejętności łą­
czenia zdobytej wiedzy teoretycznej z praktyką. Problem  praktyk  dusz­
pasterskich alumnów zostaje mocno postawiony przez Sobór W atykań­
ski II, a rozpracowany przez dokum enty posoborowe. Postulują one tro ­

39 T am że, s. 197.
39 T am że, s. 198.
40  T am że, s. 198. In stru k cja  m ów i: „n iech  się  uczą ró w n ież  sp osob u  pobudzan ia  

i p o w ięk sza n ia  w e w n ętr zn eg o  i z ew n ętrzn eg o  u d zia łu  w iern y ch  w  litu rg ii sa k r a ­
m e n tó w ”.

41 T am że, s. 201— 202.
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jakiego rodzaju praktyki: trw ające przez cały rok akademicki, p rak tyki 
okresowe i wakacyjne.

Gdy chodzi o prak tyki trw ające cały rok akademicki, to będą to p rak ­
tyki charytatyw ne, katechetyczne, hom iletyczne oraz liturgiczne. P rak ty ­
ki duszpasterskie alumnów okresowe związane będą z różnego rodzaju 
akcjam i duszpasterskim i, jak  np.: tydzień ekumeniczny, tydzień m isyjny, 
akcja budzenia powołań kapłańskich i zakonnych, m isje parafialne, re­
kolekcje, pielgrzym ki itp.

Osobny rozdział stanowią praktyki wakacyjne odbywane w rodzinnych 
nych parafiach alum nów czy też, gdy chodzi o ostatni kurs, w parafiach 
w ybranych przez Sem inarium .

P raktyki diakońskie, zwane stacjonarnym i, staw iają sobie za cel: u ła t­
wienie przejścia z życia sem inaryjnego do życia, jakie prowadzić ma 
młody kapłan, stopniowe zaangażowanie się w pracę duszpasterską, po­
znanie różnego rodzaju środowisk, nabranie um iejętności prowadzenia 
dialogu, nawiązywania kontaktów  duszpasterskich, nabrania um iejętności 
w wykonyw aniu niektórych posług religijnych oraz doświadczenia dusz­
pasterskiego.

II. ST A N  P R A K T Y K  D U S Z P A ST E R SK IC H  
W  W A R M IŃ SK IM  SE M IN A R IU M  D U C H O W N Y M  H O S I A N U M

Po ogłoszeniu D ekretu soborowego o formacji kapłańskiej Optatavi, 
totius oraz ukazaniu się dokum entów posoborowych omówionych w po­
przednim  rozdziale, wszystkie Sem inaria Duchowne starały  się zapewnić 
swoim alum nom  wszechstronną form ację sem inaryjną według nowych 
zaleceń. W ram ach form acji duszpasterskiej starano się znaleźć odpo­
wiednie form y praktycznego w drażania alumnów w czekającą ich w ka ­
płaństw ie pracę duszpasterską. W wielu Sem inariach już od lat w pro ­
wadzone były pewne formy praktyk duszpasterskich, z których praktyka 
katechetyczna miała chyba najstarsze tradycje. Na wspom nianym  zjeź­
dzie księży rektorów we W rocławiu przeanalizowano stan  praktyk  dusz­
pasterskich w Sem inariach diecezjalnych i zakonnych, które nadesłały 
odpowiedź na ankietę skierowaną do rektorów  przez Kom isję Episkopatu 
Polski do spraw  Sem inariów Duchownych w tej sprawie, dochodząc do 
wniosku, że niektóre Sem inaria Duchowne wypracowały cały system  
prak tyk  duszpasterskich alumnów i mogę się poszczycić wspaniałymi 
osiągnięciami.

W niniejszym  rozdziale pragniem y ukazać, jak  w naszym W arm iń­
skim Sem inarium  Duchownym Hosianum  w Olsztynie kształtu je  się ta 
sprawa, jak wygląda aktualnie stan praktyk  duszpasterskich alumnów.
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Podobnie jak w wielu Sem inariach Duchownych w Polsce od lat 
w W armińskim Sem inarium  Duchownym wprowadzona była praktyka 
duszpasterska katechetyczna i homiletyczna. Alumni ostatnich dwóch lat 
pod kierunkiem  profesora katechetyki i pedagogiki ks. rektora Józefa 
Łapota hospitowali lekcje religii w klasach podstawowych prowadzone 
przez księży katechetów lub też sami prowadzili w  obecności całego k u r­
su wraz z profesorem  i księdzem katechetą. Po zakończeniu tej lekcji 
następowało szczegółowe jej omówienie.

Ta form a praktyki katechetycznej w zasadzie zachowała się do dnia 
dzisiejszego. Innowacją jest, że każdy alum n kursu piątego na cały role 
szkolny otrzym uje jedną klasę podstawową lub średnią, w której prowa­
dzi lekcje religii pod kierunkiem  profesora i katechety, a które następnie 
omawia. Po zakończeniu całorocznej prak tyki katechetycznej kursu pią­
tego każdy z alumnów jest obowiązany napisać sprawozdanie. Ocenę ca­
łorocznej praktyki katechetycznej wystawia również katecheta.

Gdy chodzi o praktykę hom iletyczną, również od lat każdy alum n 
ostatnich dwóch la t otrzym ywał od profesora hom iletyki tem at kazania 
względnie homilii do opracowania. Przygotowane kazanie czy homilię 
przeglądał profesor, który następnie polecał po opanowaniu pamięciowym 
wygłosić je  w refektarzu sem inaryjnym  względnie w kaplicy wobec ko­
legów, a następnie w kościołach olsztyńskich. Po wygłoszeniu kazania 
odbywała się dyskusja prowadzona przez profesora wśród kolegów kazno­
dziei. Dalszą form ą tej praktyki było przygotowywanie kazania niedziel­
nego lub okolicznościowego, które alumni głosili w parafiach, do których 
byli kierowani przez Sem inarium  przy różnych okolicznościach.

Tytułem  próby prowadzona była jeszcze jakiś czas praktyka kancela­
ryjna w  urzędzie parafialnym  parafii św. Jakuba w Olsztynie, która po­
legała na zapoznaniu się alumnów ostatniego roku z organizacją kance­
larii parafialnej i archiwum  parafialnego, a następnie nabrania spraw ­
ności w prowadzeniu kancelarii i archiwum  parafialnego. W ram ach tej 
praktyki alum ni udawali się w wyznaczonych godzinach po dwóch do 
kancelarii parafialnej by tu przez dwie godziny towarzyszyć urzędujące­
mu kapłanowi i najpierw  przyglądać się i przysłuchiwać, jak on załatwia 
poszczególne spraw y duszpasterskie, jak prowadzi poszczególne księgi 
m etrykalne, by następnie samym sporządzać poszczególne akty np. chrztu, 
ślubu, pogrzebu itd. W czasie tych praktyk kancelaryjnych alum ni za­
poznawali się również z organizowaniem kursów przedm ałżeńskich przez 
księży, w których brali udział.

P rak tyka  ta ostatnio zmieniła jednak swoją formę, została mianowicie 
włączona do praktyk  stacjonarnych, jakie diakoni odbywają w czasie 
wakacji w w ybranych parafiach.
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Przeglądając protokoły posiedzeń Rady Pedagogicznej Księży Profeso­
rów naszego Sem inarium  z ostatnich kilku lat widzimy, że praw ie pod­
czas każdej sesji poruszana była spraw a praktyk  duszpasterskich alum ­
nów, ich optym alnej organizacji i przebiegu, podtrzym anie i nowe usta­
wienie istniejących oraz wprowadzenie nowych. W tym  celu zorganizo­
wano specjalną nadzw yczajną sesję księży profesorów w całości poświę­
coną praktykom  duszpasterskim  alumnów. Zajęto się na tej sesji najpierw  
przeanalizowaniem  dotychczasowych p rak tyk  duszpasterskich alum nów 
odbywanych w ram ach duszpasterstw a zwyczajnego i specjalistycznego, 
a następnie przy jęto  propozycje dotyczące w akacyjnej praktyki duszpa­
sterskiej odbywanej przez alum nów roku trzeciego, czwartego i piątego 
w parafiach rodzinnych oraz przez diakonów roku szóstego w parafiach 
w ybranych przez Sem inarium  42.

Ze sprawozdania rektorskiego za rok akadem icki 1968/69 wynika, że 
w ram ach duszpasterstw a zwyczajnego diakoni kursu VI-go prowadzili 
bezpośrednie przygotowanie do Kom unii św., udzielali Kom unii św. i prze­
prowadzili z dziećmi wspólne dziękczynienie po Komunii św. w  każdą 
środę i czwartek przed pierwszym  piątkiem  miesiąca w parafii św. Józefa 
w Olsztynie. Ksiądz Proboszcz w yrażał się bardzo pozytywnie o odby­
wanych przez diakonów ćwiczeniach. W celu zdobycia prak tyki pracy 
wśród m inistrantów , w każdą niedzielę między godziną 14-tą a 15-tą d ia­
koni brali udział w zebraniach m inistrantów  prowadzonych w czterech 
grupach: aspiranci, lektorzy, kantorzy i akolici, przez diecezjalnego dusz­
pasterza liturgicznej służby ołtarza. Alumni roku piątego prowadzili sy­
stem atyczne nauczanie religii w klasach czwartych. Nauczanie trw ało od 
listopada do m aja z w yjątkiem  sesji egzam inacyjnej. Odbywało się ono 
w czwartki w  parafiach m iasta Olsztyna. Ośmiu alum nów objęło naucza­
niem okółem 248 uczniów i przeprowadziło łącznie 125 jednostek lekcyj­
nych. Oprócz praktyki katechetycznej alumni tego samego roku odbywali 
p rak tykę liturgiczną prowadząc w każdą niedzielę per tu rnum  o godzinie 
7.30 Mszę św. recytowaną w kościele parafialnym  św. Józefa 43.

Widzimy, że w przytoczonym  sprawozdaniu rektorskim  dotyczącym 
praktyk duszpasterskich alum nów nie ma jeszcze mowy o praktykach 
w akacyjnych, praktyce charytatyw nej czyli miłosierdzia chrześcijańskie­
go, która została wprowadzona później, a ostatnio tak wspaniale się roz­
wija.

Na wspom nianej sesji profesorskiej w  osobnym punkcie przeanalizo­
wano i przyjęto program  praktyk  w akacyjnych, k tó ry  z roku na rok jest 
udoskonalany.

Głównym bodźcem skłaniającym  do organizacji p rak tyk  kleryckich,

42 S esja  ta od b y ła  się  23 m aja 1969  r.
43 Por. p rotok ó ł p o w y ższej sesji.
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a wśród nich praktyk wakacyjnych, są zalecenia dokum entów soboro­
wych i posoborowych, k tóre jak  to ukazaliśm y w pierwszym  rozdziale 
niniejszej pracy, zobowiązują Sem inaria do troski o pełny rozwój form acji 
kapłańskiej, a w ram ach niej, form acji ściśle duszpasterskiej, w cało­
kształcie wychowania seminaryjnego.

Ks. rektor dr Henryk Gulbinowicz przystępując do przedstawienia 
projektu praktyk wakacyjnych oświadczył: „W akacyjna praktyka dusz­
pasterska nie jest czymś nowym w naszym  Sem inarium . Była ona już 
w zależności od potrzeb szeroko stosowana w ubiegłych latach. Za ks, 
rektora dra Józefa Łapota, alum ni naszego Sem inarium  uzupełniali dotkli­
wie odczuwany brak kapłanów i w czasie w akacji prowadzili katechiza­
cję dzieci. Za rek toratu  ks. bpa dra Józefa Drzazgi, alum ni uczestniczyli 
w w akacyjnych kursach naukowo-szkoleniowych, prowadzili katechizację 
według zapotrzebowania księży proboszczów oraz w ykonyw ali prace przy 
odrestaurow aniu sanktuarium  m aryjnego w Krośnie k. Ornety. Wiele 
troski w duszpasterskie przygotowanie alum nów w kładał także jako rek ­
tor ks. bp d r  Jan  W ładysław Obłąk. Celowi tem u służyły wakacyjne k u r­
sy duszpasterskie naukowo-szkoleniowe prowadzone przez Ojców D u­
chownych w Zakopanem oraz prace zlecone na terenie parafii rodzinnych 
alum nów” W Po tym oświadczeniu rektora przystąpiono do szczegółowe­
go rozpracowania projektu program u praktyki wakacyjnej alumnów. Ra­
dzie Pedagogicznej Księży Profesorów przedstawiono następujący projekt: 
„K urs II w trzech grupach będzie wykonywał prace związane z przepro­
wadzeniem koniecznych rem ontów w Sem inarium , prace porządkowe 
w terenie. Wg projektu  ks. prof. J. W ojtkowskiego są do wykonania p ra ­
ce tego rodzaju w Krośnie, Łabędniku, From borku i Glotowie oraz po­
dobne prace według zapotrzebowań księży proboszczów np. w K ruklan­
kach. Cel wychowawczy tej prak tyki kursu  drugiego to wdrażanie w po­
czucie odpowiedzialności za Sem inarium , ściślejsze związanie z diecezją 
i traktow anie wakacji jako czasu dobrze wyzyskanego. K ursy  III—V bę­
dą odbywać praktykę zleconą, zróżnicowaną na terenie rodzinnych pa­
rafii. K urs III pod kierunkiem  księdza proboszcza będzie odbywał p rak ­
tykę w zakresie świadczenia miłosierdzia chrześcijańskiego oraz pracy 
wśród m inistrantów . K urs IV praktykę w akacyjną odbywać będzie w za­
kresie pracy wśród m inistrantów  i we w praw ianiu się w prowadzeniu 
wzorowym zakrystii. K urs V pod kierunkiem  miejscowych duszpasterzy 
ma prowadzić katechizację dzieci zaniedbanych i przygotowywać ich do 
I Kom unii świętej oraz odbywać będzie praktykę w kancelarii parafial­
nej. Część alumnów kursu  piątego weźmie udział w ogólnopolskich k u r­
sach przygotowujących do duszpasterstw a specjalistycznego. Diakoni ku r-

4 4 T am że .
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su VI w okresie od 16 sierpnia do 10 września odbywać będą pod kie­
runkiem  doświadczonych i wzorowych duszpasterzy praktykę stacjonar­
ną. P raktyka ta ma na celu bezpośrednie zetknięcie się na terenie parafii 
z najważniejszym i problem am i duszpasterstw a parafialnego i umożliwie­
nie diakonom zapoznanie się z organizacją nowego roku katechetycz­
nego” 45 .

Przedstaw iony projekt prak tyk  wakacyjnych gruntow nie sesja prze­
analizowała i z niewielkimi popraw kam i przyjęła. Program ten w na­
stępnych latach weryfikowany doświadczeniami w trakcie wprowadzania 
go w życic, był ciągle udoskonalany.

Bardzo szczegółowo i wnikliwie został opracowany program  praktyki 
charytatyw nej. Program  ten omówimy na innym  miejscu, gdzie będzie­
my szczegółowo analizować organizację i przebieg tej praktyki.

Po tym  wstępnym  wprowadzeniu w zagadnienie prak tyk  duszpaster­
skich alumnów W armińskiego Sem inarium  Duchownego należy przystą ­
pić do głównego zadania niniejszego rozdziału, a mianowicie ukazania 
aktualnego stanu praktyk  duszpasterskich alumnów, to znaczy, jakie są 
w Sem inarium  praktyki przeprowadzane i jak wygląda ich organizacja 
i przebieg.

Istniejące praktyki duszpasterskie alum nów w naszym Sem inarium  
możemy podzielić na praktyki trw ające cały rok akademicki oraz trw a­
jące tylko w okresie wakacji. Gdy chodzi o te pierwsze, to można tu taj 
zaliczyć praktykę: charytatyw ną, katechetyczną, homiletyczną, liturgicz­
ną oraz duszpasterstw a specjalistycznego. Praktyka w akacyjna alumnów 
w swym program ie, jak  to już zaznaczono, uwzględnia również te same 
dziedziny, inny jest jednak jej przebieg odbywania i różna organizacja.

A. P rak tyk i d u szp a stersk ie  a lu m n ó w  trw a ją ce  ca ły  rok a k ad em ick i

Pojęciu prak tyki duszpasterskiej nadajem y zakres szeroki i rozum ie­
my przez nie bezpośrednie zaangażowanie w pracę duszpasterską alum na 
oraz czynności i ćwiczenia, jakie są wykonywane do bezpośredniej posłu ­
gi wiernym.

1. Praktyka charytatyw na. Podobnie jak w wielu innych Seminariach, 
również i w naszym chyba najbardziej jest rozbudowana i najlepiej roz­
wija się praktyka charytatyw na. .Tako cel praktyka ta staw ia sobie p rak ­
tyczne przygotowanie alum nów do duszpasterstw a miłosierdzia chrześci­
jańskiego oraz aktualna pomoc duchowa, a naw et gdy zachodzi tego po­
trzeba to i m aterialna ludziom chorym, ubogim, opuszczonym i sam ot­
nym mieszkającym  na terenie miasta Olsztyna oraz w schronisku księży 
em erytów w Ornecie. Pam iętać należy, że apostolstwo miłosierdzia jest
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wyrazem  szczególnej troski Kościoła o chorych i cierpiących. Spotkanie 
z cierpiącym człowiekiem powinno nastąpić już w czasie form acji semi­
naryjnej. Pierwszym  etapem organizacji każdej praktyki jest jej g runto­
wne przygotowanie teoretyczne, duchowe i szczegółowe omówienie jej 
przebiegu. Na przygotowanie teoretyczno-duchowe, gdy chodzi o p rak ty ­
kę miłosierdzia chrześcijańskiego składają się: a. konferencja o tem atyce 
miłosierdzia, b. rozmyślania i lektura dzieł i czasopism na tem at miło­
sierdzia, c. wspólne spotkania alumnów w celu omówienia zagadnień zwią­
zanych z miłosierdziem chrześcijańskim  i podzielenia się w łasnym i do­
świadczeniami i spostrzeżeniami, d. organizowanie podręcznej biblioteczki 
w ram ach Zakładu Pastoralnego o tem atyce apostolstwa chorych i m iło­
sierdzia chrześcijańskiego.

Na początku każdego roku akademickiego, k tóry jest również począt­
kiem praktyki charytatyw nej, opiekun praktyki zapoznaje szczegółowo 
uczestników z celami praktyki, jej organizacją, form ami i przebiegiem.

Gdy chodzi o formy praktyki duszpasterskiej miłosierdzia chrześci­
jańskiego, to trzeba pamiętać, że ulegają one ciągłej ewolucji. Do n a j­
częstszych praktykow anych w naszym Sem inarium  należą:

a. Apostolstwo miłosierdzia przez modlitwę. Alumni p rak tykują  mo­
dlitwę pryw atną i wspólną w intencjach tych, których odwiedzają oraz 
tych, którzy się zwracają do nich z prośbą o modlitwy. O fiarują Mszę św. 
i Komunię św. za chorych w intencji ich zdrowia, a także za zmarłych.

b. Apostolstwo czynnego miłosierdzia przez osobisty kontakt z chory­
mi, staruszkam i i samotnymi. Celem tych odwiedzin jest zapoznanie się 
z potrzebam i m aterialnym i i duchowymi tych ludzi, nawiązanie kontaktu 
z nimi, rozmowy, wspólna modlitwa, czytanie Pisma św., książek re lig ij­
nych, przygotowywanie do Sakram entów  św., praca fizyczna oraz załat­
wienie spraw bieżących. Alumni odwiedzają chorych w wyznaczonym 
i uzgodnionym z przełożonymi i chorymi czasie.

Czas odwiedzin: Niedzielą, od godz. 13.30 do 15.00, a za zezwoleniem 
gdy zajdzie potrzeba i dłużej. Poniedziałek, od godz. 13.00 do 16.00 w cza­
sie przechadzek. Czwartek, od godz. 13.00 do 17.00 w ram ach przechadzki. 
W inne dni w czasie krótkiego spaceru, o ile chory mieszka w pobliżu 
Sem inarium .

Każdy z alumnów otrzym uje pod opiekę wyznaczonego chorego, z któ­
rym  nawiązuje kontakt i troszczy się o jego potrzeby zwłaszcza duchowe. 
Często razem  z alum nam i odwiedzają chorych wychowawcy, którzy za 
specjalnym  pozwoleniem Księdza Biskupa Ordynariusza odpraw iają Msze 
św. w domu chorego, spowiadają i udzielają Komunii świętej. Odwiedza 
się również chorych w szpitalach olsztyńskich w niedziele i czwartki, to  
jest w dni odwiedzin a także na każde wezwanie. Alumni i wychowawcy 
odwiedzają również chorych alumnów odbywających służbę wojskową
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w Bartoszycach, zwłaszcza gdy leżą w szpitalu garnizonowym w Olszty­
nie.

c. Pomoc sakram entalna. Cała opieka duszpasterska nad chorymi po­
winna być ukierunkowana, aby tym  cierpiącym  ludziom pomóc, zbliżyć 
ich do Chrystusa i umożliwić uczestnictwo w sakram entach świętych. 
Chodzi przede wszystkim  o spowiedź, Kom unię świętą i sakram ent cho­
rych. Zwraca się na to uwagę zwłaszcza w Adwencie i Wielkim Poście, 
a naw et u niektórych chorych odprawia się Mszę św. raz w miesiącu 
z okazji pierwszego piątku miesiąca. Wychowawcom pomagają diakoni, 
którzy w dni odwiedzin chorych roznoszą Kom unię św.

d. Pogłębienie życia religijnego przy pomocy takich środków, jak: 
L ektura odpowiednia dla stanu fizycznego i duchowego chorego. Alumni 
dostarczają chorym takie czasopisma, jak: Apostolstwo Chorych, Prze­
wodnik Katolicki, Gość Niedzielny , Msza Św. itd. W ykorzystanie pomocy 
audio-wizualnych, np. przeźrocza o Różańcu świętym, Męka Pańska, P a ­
norama Tysiąclecia, Beatyfikacja Ojca M aksymiliana Kolbe itd. Alumni 
odtwarzają chorym z taśm y m agnetofonowej nagrane nabożeństwa, śpie­
wy, uroczystości sem inaryjne, specjalne kazania i rekolekcje dla chorych 
itd. Włączenie chorych w apostolstwo modlitwy; podaje się im intencje 
ogólne i m isyjne a także szczegółowe np. za chorych, za Kościół czy też 
o powołania kapłańskie i zakonne. Zachęta do praktyki m odlitw i nabo­
żeństw odmawianych w domu w łóżku, jak np. Anioł Pański, Godzinki, 
Różaniec, Droga Krzyżowa itd. K ontakt listowy z chorymi, których nie 
można odwiedzić, zwłaszcza z okazji ich imienin, św iąt Bożego Narodze­
nia, W ielkanocy, jubileuszy czy też innych o k a z ji46. W ręczenie z tych 
okazji upominków, wiązanki kwiatów a także zorganizowanie jakichś 
nadzwyczajnych odwiedzin. Organizowanie dni chorych w Sem inarium , 
parafiach czy też na skalę ogólno diecezjalną w sanktuariach m aryjnych.

W praktyce charytatyw nej biorą udział z zasady alum ni kursów s ta r­
szych, ale także pozwala się na włączenie się ochotnikom kursów młod­
szych. Do organizowania tej praktyki i czuwania nad jej przeprowadze­
niem włączony jest Referat Pomocy K leryckiej tzw. Bratniak. P rak tyka 
ta, rozw ijająca się z każdym rokiem, wyzwala w alum nach samodziel­
ność i inwencję duszpasterską.

2. P rak tyka  katechetyczna. Już wcześniej wspominano, że praktyka 
ta, jako jedna z pierwszych, wprowadzona była w naszym Sem inarium . 
Ostatnio została ona rozbudowana i zwrócono na nią jeszcze większą 
uwagę. Objęte są nią dwa ostatnie kursy tzn. piąty i szósty. Przygoto­
wanie do tej praktyki dokonuje się w dwóch wym iarach: ogólnym i szcze-

46 Od la t już, co  roku S em in ariu m  w y sy ła  do chorych  i sa m otn ych  ży czen ia  na 
Boże N a ro d zen ie  i na W ielkan oc. A dresaci są  bardzo w d zięczn i i o d b iecu ją  m od litw ę  
w  in ten c ja ch  Sem in ariu m .
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gołowym. Przygotowanie intelektualne, teoretyczne oraz zapoznanie 
wszystkich z program em  i przebiegiem  praktyki należy do profesora 
P raktyka ta  odbywa się przeważnie w czwartki jako dni wolne od w y­
kładów w podwójnej formie. Na kursie szóstym każdy z alumnów ma 
wyznaczony jeden tem at, który po przygotowaniu przedstaw ia księdzu 
profesorowi do przeglądu, a następnie wobec w szystkich kolegów, profe­
sora i prefek ta przeprowadza katechezę, by po jej zakończeniu dokładnie 
omówić pozytywne i negatyw ne momenty w tej katechezie.

Nową, niedawno wprowadzoną form ą praktyki katechetycznej jest 
przygotowanie w ciągu roku akademickiego opóźnionych dzieci do I-szej 
spowiedzi i Kom unii św. Dzieci te pochodzą przeważnie ze środowiska 
miejskiego i w ym agają szczególnej opieki, bądź też z rodzin rozbitych 
czy religijnie obojętnych. Alumni przygotowują te dzieci pod kierunkiem  
profesora katechetyki i wychowawców. W ram ach tej prak tyki oraz 
prak tyki liturgicznej organizowana jest bardzo uroczysta pierwsza Ko­
munia św. w kaplicy sem inaryjnej, na k tórą zapraszani są rodzice dziecka 
oraz przedstaw iciel kleryków. Jest to m om ent bardzo bogaty w głębokie 
przeżycia.

3. P rak tyka homiletyczna. Profesor hom iletyki na początku każdego 
roku akademickiego w ybiera dla wszystkich alumnów objętych tą p ra k ­
tyką cykl kazań lub homilii, które oni następnie muszą opracować, uzy­
skać aprobatę profesora i następnie opanować pamięciowo, aby wobec 
całego sem inarium  wygłosić. Po wygłoszeniu kazania czy homilii nastę­
pu je  omówienie treści, sposobu uczenia się oraz postawy w czasie jego 
głoszenia.

W ram ach tej prak tyki odbywają się ćwiczenia dykcyjne pod kierun­
kiem profesora dykcji, zwłaszcza z alum nam i zdradzającym i wady w y­
mowy, którzy w tych ćwiczeniach posługują się m agnetofonem  znajdu­
jącym  się w zakładzie pastoralnym .

4. P rak tyka  liturgiczna. Idąc po linii K onstytucji o Świętej Liturgii, 
k tóra mówi, że ,,W sem inariach [...] klerycy powinni otrzym ać liturgiczną 
form ację życia duchowego oraz należyte pouczenie i kierowanie” 47, oraz 
dokum entu posoborowego na ten tem at, w naszym Sem inarium  wszyscy 
alum ni odbywają per turnum  ćwiczenia liturgiczne. Oprócz cotygodnio­
wych prób asyst na każde nabożeństwa, klerycy przygotowują komen­
tarze liturgiczne na codzienne kleryckie Msze św., prowadzą kalendarz 
liturgiczny a także klerycy starsi prowadzą Mszę św. dla młodzieży w pa­
rafii św. Józefa w Olsztynie.

5. P raktyki specjalistyczne. Tego rodzaju prak tyki są prowadzone

47 K on sty tu cja  o L itu rg ii św ię te j . W: Sobór W atyk ań sk i II, jw . s. 45—46. N u m e ­
ry od 14— 20 za ty tu ło w a n e: W y ch o w a n ie  litu rg iczn e  i czy n n e  u czestn ictw o  w  l itu r ­
g ii, o m a w ia ją  to  za gad n ien ie .
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w m niejszych grupach i tu taj chcę je omówić w trzech działach: a. p rak ­
tyka w duszpasterstw ie głuchoniemych, b. p raktyka w duszpasterstw ie 
szpitalnym , c. udział alumnów w akcjach specjalnych.

Ad. a. Gdy chodzi o p rak tykę w duszpasterstw ie głuchoniemych, któ­
re na terenie Olsztyna istnieje od przeszło dziesięciu lat i ma swoją ka­
plicę, w której co niedzielę duszpasterz głuchoniemych odprawia Mszę 
ś w .48, to udział alum nów jest następujący: około sześciu z nich na zasa­
dzie dobrowolności wzięło udział w dwutygodniowym  kursie zorganizo­
wanym  dla dzieci głuchoniemych w celu przygotowania ich do I-szej Ko­
munii św. W czasie tego kursu  alum ni wraz z duszpasterzem  diecezjal­
nym głuchoniemych i innymi duszpasterzam i pom agają w zorganizowa­
niu całodziennych zajęć, naw iązują kontakt z dziećmi głuchoniemymi, 
uczą się mowy migowej, poznają psychikę człowieka głuchoniemego, jego 
potrzeby i sposoby przyjścia mu z pomocą. W ciągu roku klerycy ci co 
niedzielę po dwóch uczestniczą we Mszy św. dla głuchoniemych, w czasie 
której stopniowo prowadzą Mszę św., odczytują w mowie migowej lekcje 
a także wygłaszają krótkie homilie również na migi. Obowiązkowo każdy 
diakon roku szóstego razem z wykładowcą pastoralnej bierze udział we 
Mszy św. dla głuchoniemych, po której diakoni spotykają się z głucho­
niemymi i stara ją  się nawiązać z nimi kontakt. Przy tej okazji diakoni 
zostają pouczeni i praktycznie im się ukazuje, w jaki sposób należy głu­
choniemych spowiadać, udzielać innych sakram entów , a zwłaszcza m ał­
żeństwa.

Ad. b. Od kilku lat Sem inarium  utrzym uje kontakt z duszpasterstw em  
szpitalnym . Od wielu lat kapelanam i szpitala są przeważnie księża profe­
sorowie. W szpitalu dawniej wojewódzkim, a obecnie m iejskim  dla m iasta 
Olsztyna jest od lat czynna piękna kaplica, w której kapelan odprawia 
Msze św. i nabożeństwa. W kaplicy tej odbywają prak tykę specjalistycz­
ną klerycy ostatnich dwóch lat, którzy po dwóch co niedzielę per turnum  
przychodzą na Mszę św., w czasie której prowadzą kom entarz liturgicz­
ny, śpiew a także po Mszy św. nawiązują dialog z chorymi. Diakoni na­
tom iast udają się na salę do leżących chorych z Kom unią św. W okresie 
miesiąca m aja i października prowadzą również czasem nabożeństwa ma­
jowe i różańcowe.

Ad. c. W wielu akcjach specjalistycznych takich, jak : tydzień powołań 
kapłańskich, tydzień modlitw o zjednoczenie chrześcijan, tydzień m isyjny 
a także opłatek liturgicznej służby ołtarza, rekolekcje dla m aturzystów, 
dzień skupienia dla grup młodzieżowych oraz niedziele sem inaryjne w pa­
rafiach, alum ni czynnie w łączają się pom agając w ich zorganizowaniu 
i przeprowadzeniu, nabierając przez to doświadczenia i um iejętności w ich

48 P or. W a r m iń s k ie  W ia d o m o ści D ie ce z ja ln e  1969 nr 5 s. 207; 1970 nr 3 s. 133; 
1973 nr 1 s. 53.



zorganizowaniu i przeprowadzaniu. W szczególny sposób alum ni włączają 
się w akcję duszpasterską m ającą na celu budzenie powołań kapłańskich 
i zakonnych. Grupa kleryków wraz z przełożonym udaje się do określo­
nej parafii na sobotę i niedzielę, gdzie przeprow adzają tzw. „niedzielę 
sem inaryjną w parafii”. W program ie takiej niedzieli przewidziany jest 
udział kleryków we wszystkich Mszach świętych — prowadzą śpiew, 
kom entarz liturgiczny a kazanie na tem at powołań, na tem at Sem ina­
rium czy też ogólne na tem at powołania człowieka, wygłasza przybyły 
przełożony Sem inarium . Po Mszach świętych zespół klerycki daje kon­
cert pieśni religijnych — Ewangelia w piosence, a następnie odbywa się 
spotkanie kleryków z młodzieżą, w czasie którego młodzież pyta o życie 
sem inaryjne o m otyw y powołania kapłańskiego i o inne problem y będące 
przedm iotem  ich zainteresowania. Udział w tego rodzaju akcjach daje 
alumnom dużo zadowolenia i doświadczenia duszpasterskiego.

U. W akacyjna  p raktyk a  d u szp a stersk a  a lu m n ó w

W Sem inarium  naszym od kilku lat rozwija się praktyka duszpaster­
ska alumnów w okresie w akacyjnym . Prowadzana ona jest w dwóch for­
mach, zależnie od miejsca odbywania praktyki. Alumni kursów III—V 
odbywają tę praktykę w parafiach rodzinnych, natom iast diakoni kursu 
VI odbywają praktykę w akacyjną w parafiach w ybranych na terenie die­
cezji. P rak tykę tę nazywamy stacjonarną. Kolejno ukażem y tu taj orga­
nizację i przebieg tych dwóch form  p rak tyk i w akacyjnej kleryków.

Praktyka duszpasterska alum nów w czasie w akacji kursu III—V od­
bywa się według program u uchwalonego na Sesji Rady Pedagogicznej 
Księży Profesorów. Pod koniec roku akademickiego organizowane jest 
osobno na każdym kursie przygotowanie do w akacyjnej praktyki dusz­
pasterskiej alumnów przez profesora teologii pastoralnej. Podczas tego 
przygotowania alum ni otrzym ują szczegółowe omówienie celu praktyki, 
treści, jak  należy się do niej przygotować, jak ją sobie zorganizować, 
omówienie przebiegu i zakończenia prak tyki wakacyjnej. K lerycy przy­
gotowują sobie różnego rodzaju pomoce przydatne podczas przeprow a­
dzania praktyki, m ateriały, pogadanki, przeźrocza, które bardzo często 
pomogą im nawiązać kontakt z dziećmi, młodzieżą i ludźmi chorymi. 
Przygotow ują sobie również pisma skierowujące na p rak tykę a zawiera­
jące program  praktyki i cel oraz zabierają pismo rek to ratu  do księdza 
proboszcza z prośbą o pomoc w przeprowadzeniu p ra k ty k i49. Mają rów ­
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49 A oto w zór p ism a k ieru ją ceg o  a lu m n a III roku  na p rak tyk ę  d u szp a stersk ą  
podczas w a k a cji: P rz ew ie leb n y  K sięże  P rob oszczu , R ek torat W a rm iń sk ieg o  S e m in a ­
riu m  D u ch o w n eg o  H o sia n u m  w  O lszty n ie , idąc za w sk a za n ia m i d o k u m en tó w  S o b o ­
ru W a ty k a ń sk ieg o  II w ie lo k ro tn ie  p o d k reśla ją cy m i k o n ieczn ość  p e łn ie jsze g o  r o z w i­
jan ia  form acji śc iś le  d u szp a stersk ie j w  ca ło k sz ta łc ie  w y c h o w a n ia  sem in a ry jn eg o  
p o sta n o w ił zob ow iązać  a lu m n ó w  do odb ycia  pod k ieru n k iem  d o św iad czon ych  i w z o ­
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nież alum ni przygotować sobie dzienniczek praktyki, w którym  na pierw ­
szej stronie w ypisują cel i program  praktyki, a na dalszych stronach dzień 
po dniu trw ania prak tyki duszpasterskiej no tu ją  swoje uwagi, osiągnię­
cia, a przede w szystkim  przebieg zajęć. W dzienniczku tym  w pisuje rów ­
nież swoje uwagi przełożony lub profesor w izytujący praktykantów  
a także niekiedy i ksiądz proboszcz.

Zaraz po zakończeniu roku akademickiego, gdy klerycy przyjeżdżają 
na w akacje do swoich rodzinnych parafii, składają w izytę swojemu księ­
dzu proboszczowi, przekazują m u pismo z rektoratu , program  p rak tyk  
i ustalają term in  jej rozpoczęcia i czas trw ania. P rak tyka  w akacyjna 
alum nów kursów III—V trw a jeden miesiąc. W ram ach przygotowania 
do praktyki księża proboszczowie zostali pouczeni na konferencjach re jo ­
nowych o form ie, celu i ich roli w przeprow adzeniu w akacyjnej prak tyki 
duszpasterskiej alumnów. Sprawa ta poruszana była również w indyw i­
dualnych rozmowach rektora z poszczególnymi księżmi proboszczami 
przy różnych okazjach.

Gdy chodzi o alum nów trzeciego roku, to w czasie swojej miesięcznej 
prak tyki duszpasterskiej zajm ują się świadczeniem m iłosierdzia chrześci­
jańskiego oraz pracą wśród m inistrantów . Celem tak pom yślanej p rak ­
tyki jest w yrobienie u alum nów — w m yśl zasady Miser res sacra — 
ochoczej postawy służenia najbardziej biednym oraz wyrobienie ducha

ro w y ch  d u szp a sterzy  w a k a cy jn ej p ra k ty k i d u szp a stersk ie j. A lu m n i k u rsu  I i i - g o  
pod czas teg o ro czn y ch  w a k a cji —  la to  1973 —  (przez jed en  m ies ią c ) będą od b y w a li  
sw o ją  p ra k ty k ę  na teren ie  rodzin nej p a rafii. P rzed m io tem  p ra k ty k i będzie: J. 
Ś w ia d cz e n ie  m iło s ierd z ia  ch rześc ija ń sk ieg o , 2 . P raca  w śród  m in istra n tó w .

C elem  ta k  p o m y śla n ej p ra k ty k i je s t  w y ro b ien ie  u A lu m n ó w  —  w  m y śl zasad y  
M iser  re s  sa cra  —  ochoczej p o s ta w y  słu żen ia  najb ard ziej b ied n ym  oraz w y ro b ien ie  
du ch a g o r liw o śc i ap o sto lsk iej.

S zczeg ó ło w e  zad a n ia  A lu m n ó w : 1. P o o m ó w ien iu  sp ra w y  z K sięd zem  P ro b o sz­
czem , n a w ią za n ie  kon tak tu  z n a jb ied n ie jszy m i w  p a rafii, a. o d w ied z in y  chorych , 
b. n ie s ien ie  z w y k łe j lu d zk ie j i nad p rzyrod zon ej p o c iech y , c. czy ta n ie  w z g lęd n ie  
d o sta rczen ie  P ism a  św ię te g o  i lek tu ry  re lig ijn ej, d. w  za leżn o śc i od m iejsco w y ch  
w a ru n k ó w  w y k o n a n ie  pracy  porząd k ow ej, za d b an ie  o sch lu d n o ść  i h ig ien ę  m iesz ­
kan ia  chorego . 2. Z a jęcie  s ię  m in istra n ta m i w  parafii: a. n a u czen ie  m in istra n tu ry  
i p ra w id ło w eg o  słu żen ia  do M szy św ., b. n a u czen ie  m in istr a n tó w  obch od zen ia  się  
ze sp rzętem  litu rg iczn y m , k sięg a m i i sza ta m i litu rg iczn y m i, c. p rzep ro w a d zen ie  
z m in istra n ta m i k ilk a  pogad anek  na le m a t p o sta w y  w zo ro w eg o  m in istra n ta  a także  
p o w o ła n ia  i życia  sem in a ry jn eg o , d. p rzy g o to w a n ie  m in istr a n tó w  do p e łn ien ia  fu n k ­
cji lek to ra  w e  M szy  św ię te j .

W  zw iązk u  z p o w y ższy m  R ek torat tu te jszeg o  S em in a r iu m  D u ch o w n eg o  zw raca  
się  do P rz ew ie leb n e g o  K sięd za  P rob oszcza  z u p rzejm ą prośbą o ła sk a w e  u m o ż liw ie ­
n ie  a lu m n o w i  N .N . odb ycia  pod sw o im  k ieru n k iem  om a w ia n ej p ra k ty k i w ak a cy jn ej.  
W ten  sp osób  praca i w y s iłe k  P rzew ie leb n e g o  K sięd za  P rob oszcza  sta n ie  się  
w  o k resie  w a k a cji k o n tyn u acją  pracy n a u k o w ej i w y c h o w a w c ze j ca łeg o  G rona  
P ro fe so r ó w  i W y ch o w a w có w  naszego  S em in a r iu m .

J ed n o cześn ie  u p rzejm ie  proszę po za k oń czen iu  p ra k ty k i p rzesła ć  n iezw ło czn ie  
na nasz  adres w y czerp u ją cą  op in ię  na tem a t przep row ad zon ej p ra k ty k i przez  n a ­
szego  a lum na. O pin ię  p rosim y  sp orządzić  w ed łu g  d o łączon ego  form u larza .

U fa ją c , że P rz ew ie leb n y  K sią d z  P rob oszcz  p rzy ch y ln ie  u sto su n k u je  s ię  do n a ­
szej prośb y  p rzesy łam  w y r a zy  g łęb o k ieg o  szacu n k u

R ek tor  W SD  H o sia n u m
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gorliwości apostolskiej. Po ustaleniu z księdzem proboszczem term inu 
praktyki alum n stara się w czasie jej trw ania o nawiązanie kontaktów 
z najbiedniejszym i w parafii, odwiedza chorych, stara się ich podtrzy­
mywać na duchu, przychodzi im z pomocą w różnych potrzebach, czyta 
książki religijne, Pismo święte, opowiada o życiu Sem inarium  i parafii.

Drugim terenem  praktyki duszpasterskiej jest zajęcie się m inistran ta­
mi. Na spotkaniach z liturgiczną służbą ołtarza w porozum ieniu z opie­
kunem  stara  się nauczyć m inistrantów  m inistran tury  i prawidłowego 
służenia do Mszy św., obchodzenia się ze sprzętem  liturgicznym , księgami 
i szatami liturgicznym i, przeprowadza z nim i kilka pogadanek na tem at 
postaw y wzorowego m inistran ta a także na tem at powołania kapłańskie­
go i życia sem inaryjnego. Zadaniem  alum na prak tykan ta  jest również 
przegotow anie m inistrantów  do pełnienia funkcji lektora we Mszy św. 
z ludem.

Przedm iotem  p rak tyk i duszpasterskiej alum nów czwartego roku 
w czasie w akacji jest: praca wśród m inistrantów  tzn. kontynuacja rozpo­
czętej pracy w roku ubiegłym, zajęcia związane ze wzorowym  prow a­
dzeniem zakrystii parafialnej oraz pokierowanie udziałem w iernych we 
Mszy św. Celem tak pomyślanej prak tyki jest w yrobienie u alumnów 
głębokiego szacunku dla tych rzeczy i spraw, które bezpośrednio odnoszą 
się do ku ltu  Bożego oraz zdobycie przez alum nów bardziej praktycznego 
przygotowania do przyszłej pracy duszpasterskiej.

Tak postawione zadania alum nom  czwartego roku są realizowane 
w czasie trw ania miesięcznej p rak tyk i dzień po dniu. Również i w tym 
roku alum n zwracać będzie uwagę, aby prowadząc m inistrantów  nauczył 
ich prawidłowego służenia do Mszy św., odpowiedniego obchodzenia się 
z księgami i szatami liturgicznym i, wygłosił im  kilka pogadanek na te ­
m at postawy wzorowego m inistran ta oraz powołania i życia sem inaryj­
nego. Pam iętać będzie o ćwiczeniach w dobrym  czytaniu, aby m inistranci 
mogli pełnić funkcję lektora we Mszy św. Razem z m inistrantam i może 
alum n przystąpić do zapoznania się z wyposażeniem zakrystii głównej 
i, o ile taka istnieje, m inistranckiej. Razem winni dopilnować porządku, 
a także wykonać jakąś dekorację okolicznościową czy gazetki m inistranckie.

Wiele czasu należy poświęcić dokładnem u przygotowaniu się do po­
kierowania udziałem  w iernych we Mszy św., ma zwrócić uwagę na w pro­
wadzenie liturgiczne, kom entarz liturgiczny do części zmiennych i stałych 
oraz modlitwę w iernych. Oczywiście, jeżeli k leryk -p rak tykan t będzie 
dysponował wolnym  czasem, powinien zainteresować się chorymi, sa­
m otnym i i innym i parafianam i będącymi w potrzebie.

A lum ni kursu  piątego w czasie prak tyki wakacyjnej w rodzinnej pa­
rafii m ają zająć się katechizacją dzieci zaniedbanych przez rodziców pod 
względem religijnym , kierowaniem  w iernych w czasie Mszy św. oraz

15. S tu d i u  W a r m i ń s k i e
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praktycznie zapoznać się z prowadzeniem  wzorowym kancelarii parafial­
nej i archiwum  parafialnego. Tak pom yślana p rak tyka ma za cel w yro­
bienie u alum nów gorliwej postawy apostolskiej, wnieść realny wkład 
alumnów Sem inarium  w dzieło ewangelizacji diecezji a także zdobycie 
bardziej praktycznego przygotowania do przyszłej pracy duszpasterskiej.

W każdej parafii, a zwłaszcza większej, spotkać można dzieci zanie­
dbane pod względem religijnym , k tóre będąc już w starszych klasach 
podstawowych nie przystąpiły jeszcze do pierwszej Spowiedzi i Kom unii 
świętej. Są również dzieci upośledzone umysłowo, k tóre należy potrak to­
wać specjalnie, a duszpasterz miejscowy przeciążony pracą na w ielu od­
cinkach nie potrafi zająć się nimi. W łaśnie alum n-prak tykan t pod jego 
kierownictwem  może tym dzieciom pomóc i przygotować je  do Spowiedzi 
i Komunii świętej.

Gdy chodzi o prowadzenie Mszy św., to zależnie od miejscowych 
warunków alum n-prak tykan t powinien starać się jak  najlepiej przygoto­
wać w porozum ieniu z księdzem proboszczem kom entarz liturgiczny, mo­
dlitwę w iernych, a także odpowiednie wprowadzenie w treść liturgii 
danej niedzieli czy też święta.

Przez cały okres prak tyki w akacyjnej w godzinach, w których czyn­
na jest kancelaria parafialna kleryk przygląda się całej pracy kancela­
ry jnej, a następnie stopniowo pomaga dyżurnem u kapłanowi. Zapoznaje 
się również z całą organizacją kancelarii, sposobem prowadzenia ksiąg pa­
rafialnych, gdy potrzeba przygotowuje duplikaty, a także poznaje m eto­
dę prowadzenia archiwum  parafialnego. Całością p rak tyk i duszpasterskiej 
w czasie w akacji kieruje proboszcz rodzinnej parafii alum na, on również 
po jej zakończeniu składa szczegółowe sprawozdanie z jej przebiegu do­
dając swoje uwagi.

Drugą form ą w akacyjnej prak tyki alumnów, zasygnalizowaną już 
wyżej, jest stacjonarna prak tyka diakonów w w ybranych przez Sem ina­
rium  parafiach w diecezji. A oto zasady ogólne tej praktyki: D uszpaster­
ską prak tykę stacjonarną diakoni-praktykanci odbywają pod ścisłym 
kierunkiem  księdza proboszcza-instruktora, który również spraw uje d u ­
chową opiekę nad diakonem -praktykantem  oraz udzielając m u rad  i wska­
zówek kontynuuje podczas prak tyki naukową i wychowawczą pracę ca­
łego grona księży profesorów i wychowawców. Dlatego też każde przed­
sięwzięcie duszpasterskie diakon-praktykanl uzgadnia uprzednio z księ­
dzem proboszczem i po jego wykonaniu dokładnie omawia.

Celem lak pomyślanej prak tyki stacjonarnej diakonów jest bezpośre­
dnie zetknięcie się z najw ażniejszym i problem am i — czekającego go 
w najbliższym czasie —  duszpasterstw a parafialnego oraz uzupełnienie 
otrzym anej w Sem inarium  teorii p rak tyką na terenie parafii pod k ierun­
kiem doświadczonego duszpasterza.



!
Przedm iotem  tego rodzaju prak tyk  są główne dziedziny duszpaster­

stwa parafialnego a mianowicie: pokierowanie udziałem w iernych we 
Mszach św. — podobnie jak  to zaprogramowano w praktykach  kursu  
czwartego i piątego, następnie pomoc w adm inistrow aniu sakram entów 
św. stosownie do władzy święceń, a dalej posługa słowa Bożego tzn. gło­
szenie kazań i homilii oraz objaśnianie obrzędów w związku ze spraw o­
waniem sakram entów  świętych, zapoznanie się z organizacją nowego roku 
katechetycznego tj. sposobem organizacji i urządzenia punktów  kateche­
tycznych, udział w dniach m odlitwy przed rozpoczęciem roku kateche­
tycznego, redagowanie ogłoszeń parafialnych dotyczących rozpoczęcia n a ­
uki religii, odbywanie hospitacji na kilku katechezach prowadzonych 
przez księdza proboszcza-instruktora oraz przeprowadzenie tyleż katechez 
samodzielnie pod kierunkiem  proboszcza-instruktora i wreszcie przepro­
wadzenie z m inistrantam i pogadanki na tem at życia sem inaryjnego i po­
wołania kapłańskiego.

Stacjonarna p rak tyka  trw a jeden miesiąc, zwykle w term inie od 20 
sierpnia do 30 września. Diakoni przez ten okres zam ieszkują u księdza 
proboszcza-instruktora i są pod jego całkowitym  kierownictwem. Są oni 
również zobowiązani do prowadzenia dzienniczka praktyki, w którym  
notują swoje uwagi, osiągnięcia i postulaty na przyszłą swoją pracę dusz­
pasterską. Dzienniczek jest również później podstaw ą do napisania po 
praktyce szczegółowego sprawozdania. Rektor w izytujący diakonów -prak- 
tykantów  w pisuje do dzienniczka swoje życzenia i uwagi oraz sugestie 
odnośnie do pracy na przyszłość.

Bardzo pozytyw nym  czynnikiem, usposabiającym  dodatnio do odby­
wania w akacyjnej praktyki stacjonarnej alumnów kursu szóstego jest 
fakt, że otrzym ują przed rozpoczęciem praktyki stacjonarnej święcenia 
d iakona tu  50 D aje im to możliwość pełniejszego włączenia się w prace 
duszpasterskie. Właśnie w czasie odbywania prak tyki stacjonarnej w n u r­
cie pracy duszpasterskiej na parafii, pod okiem doświadczonego probosz­
cza-instruktora, nowo wyświęcony diakon uczy się wykonywać czynności 
do których upoważnia go diakonat.

Po przybyciu na miejsce swojej praktyki stacjonarnej, diakon-prak- 
tykant zgłasza się do proboszcza-instruktora, z którym  szczegółowo oma­
wia program  prak tyk i duszpasterskiej oraz szczegóły związane z jego 
realizacją. Razem z księdzem proboszczem, a gdy zajdzie tego potrzeba
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50 Por. In stru k cja  E p isk op atu  P o lsk i z dn ia 25 sty czn ia  1973 r. w  sp ra w ie  p osłu g  
oraz św ię c eń  u d zie la n y ch  w  S em in a r ia ch  D u ch o w n y ch . (A kta R ek to rsk ie  rok akad. 
1973/74). N u m er  24 w sp o m n ia n ej in stru k cji m ów i: „ Ś w ięcen ia  d iak on atu  u d zie lan e  
są po u k oń czen iu  p ią teg o  roku stu d ió w  (trzecieg o  teo log ii) c zy li po u k ończon ych  
egzam in ach  tegoż  roku . U zasad n ia  s ię  to  tym , że  d iak on i będą  o d b yw ać w  czasie  
w a k a cji p ra k ty k ę  d u szp a stersk ą  —  a p o n ad to  —  ca ły  V I ro k  m a ch arak ter  pasto  • 
ralny, d la teg o  d iak on i m ogą p ełn iej w łą c zy ć  s ię  w  p o słu g ę  d u szpasterską .
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to i z księżmi wikariuszam i, ustala się wszystkie czynności diakona zwią­
zane z praktyką, które on notuje sobie w dzienniczku praktyki i stara 
się je wiernie wypełniać. Diakon zawsze pam ięta, że kierownikiem  p rak ­
tyki i odpowiedzialnym za jej przebieg jest ksiądz proboszcz-instruktor, 
a nie poszczególni księża wikariusze. W szystkie więc czynności związane 
z praktyką spełnia w porozum ieniu i za wiedzą księdza proboszcza.

O wartości i skuteczności odbywanej prak tyki decyduje w iele czyn­
ników, ale chyba jednym  z ważniejszych jest osobiste zaangażowanie się 
i przejęcie prak tyką nie tylko diakona-praktykanta, ale przede w szyst­
kim samego proboszcza-instruktora i innych księży pracujących czy też 
rezydujących w parafii, w której diakon odbywa swoją prak tykę dusz­
pasterską. Nie bez znaczenia jest również atm osfera panująca na ple­
banii, w której diakon mieszka przez cały miesiąc swojej praktyki.

Podsumowując, należy mocno zaakcentować, że skuteczność każdej 
prak tyki duszpasterskiej w dużej mierze zależy od jej dobrej organizacji 
i od wszechstronnej współpracy alum nów -praktykantów  z księżmi p ra ­
cującym i w duszpasterstw ie parafialnym , a zwłaszcza księdzem probosz- 
czem -instruktorem .

W dotychczasowych naszych rozważaniach przytoczyliśm y wypowie­
dzi i wskazania Kościoła w spraw ie p rak tyk  duszpasterskich kleryków, 
ukazaliśm y jak wygląda stan praktyk  w W arm ińskim  Sem inarium  Du­
chownym Hosianum  w Olsztynie, ich organizacja i przebieg. Zanim jed ­
nak przystąpim y do wyciągnięcia postulatów i wniosków zastanowimy 
się, co o praktykach sądzą księża, pod kierunkiem  których odbyw ają się 
p rak tyk i oraz sami alumni.

2. U W A G I  I P O S T U L A T Y  K S I Ę Ż Y  P R O B O S Z C Z Ó W ,
U K T Ó R Y C H  A L U M N I  O D B Y W A J Ą  P R A K T Y K I  D U S Z P A S T E R S K I E

Jak  to zaznaczono uprzednio, alum ni odbywają swoje prak tyki dusz­
pasterskie pod kierunkiem  księży profesorów, katechetów a także księży 
proboszczów rodzinnych parafii oraz, gdy chodzi o prak tyki stacjonarne 
diakonów, księży proboszczów-instruktorów w ybranych parafii w die­
cezji. W każdym  roku po zakończeniu poszczególnej prak tyki duszpaster­
skiej księża ci składają sprawozdanie z przeprow adzanej praktyki, w któ­
rym  zgłaszają swoje uwagi, doświadczenia oraz postulaty na przyszły 
rok odnośnie do organizowania praktyk. Ogólnie można powiedzieć, że 
idea praktyk duszpasterskich alumnów, tak  mocno wyakcentow ana przez 
dokum enty Kościoła, została przez wszystkich kapłanów odpowiedzialnych 
za form ację kapłańską przyjęta z wielkim  zadowoleniem i uznaniem. 
Wszyscy stw ierdzają, że prak tyki są dobrą szkołą konfrontacji zdoby­
tych wiadomości teoretycznych z p rak tyką życia codziennego, tąk  po­
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trzebną młodemu kapłanowi w jego pracy duszpasterskiej. Oczywiście, 
w trosce o jak najw iększą skuteczność odbywanych praktyk , zgłoszono 
wiełe uwag i postulatów, z których niektóre postaram y się zasygnalizo­
wać.

Gdy chodzi o prak tykę katechetyczną, przedstaw ię uwagi i postulaty 
księży katechetów, którzy otrzym ywali szczegółowy kw estionariusz do 
wypełnienia po zakończeniu praktyki katechetycznej 51, następnie księdza 
profesora katechetyki a także księży proboszczów.

Księża katecheci w swoich uwagach koncentrują się na postawie alum - 
na-praktykanta  prowadzącego lekcje religii, jego zaangażowaniu i um ie­
jętności nawiązania kontaktu z dziećmi. Czytamy np. w sprawozdaniu: 
,,z klasą radził sobie dobrze, znalazł wspólny język z dziećmi, odznaczał 
się punktualnością i regularnością” 52, a inne sprawozdanie: „z karnością 
dzieci na lekcji początkowej były kłopoty, alum n miał trudności z opa­
nowaniem klasy, stopniowo jednak znalazł wspólny język z dziećmi" 53 
Dalej zw racają uwagę na treść katechezy, jej opanowanie i wartości 
wychowawcze. Oto uwagi: „Alumn był zawsze należycie przygotowany 
do prowadzenia lekcji. Oby tak zawsze w swoim życiu kapłańskim  przy­
gotowywał się do każdej lekcji z dziećmi i młodzieżą”. „Katechezy oparte 
były o teksty  Pisma Świętego. Można było konkretniej nawiązać do życia 
i liturgii. Alumn dążył do tego, aby obudzić w iarę i postawy moralne. 
Pytan ia staw iane były praw idłowo” 54.

Dalsze uwagi i postulaty odnośnie do praktyki katechetycznej tak 
w ciągu roku akademickiego, jak i w czasie w akacji ujm iem y w nastę­
pujących punktach: 1. W ypracowany dotychczas styl p rak tyk  kateche­
tycznych jest dobry i prawidłowy, zwłaszcza gdy chodzi o praktyki ka te­
chetyczne na piątym  kursie. Należy go w dalszym ciągu udoskonalać. 
Daje on dobre w yniki wychowawcze. 2. O bserwuje się dodatni wpływ 
tego typu prak tyk  na postawy alum nów jako pedagogów 55. 3. Nawiązuje

51 Pod k on iec  każdego  roku  k a tech e ty czn eg o  a lu m n i o d b y w a ją cy  p ra k ty k ę  k a te ­
ch ety czn ą  w ręcza li k s iężo m  k a tech eto m  z prośbą o w y p e łn ie n ie  k w estio n a r iu sz  n a ­
stęp u ją ce j treści: N .N . a lu m n  V -g o  roku W arm iń sk iego  S em in ariu m  D u ch ow n ego  
H o sia n u m  w  O lszty n ie  w  b ieżą cy m  roku k a tech e ty czn y m  pod m oim  k ieru n k iem  
o d b y w a ł p ra k ty k ę  k a tech ety czn ą  w  p a r a fii św . Jó zefa  w  O lszty n ie . P ra k ty k a  trw ała  
od lis to p a d a  1972 r. do m aja 1973 z przerw ą na z im o w ą  se sję  eg zam in acyjn ą , 
W tym  o k resie  a lu m n  p rzep row ad ził ... jed n o stek  lek cy jn y ch  w  k la s ie  IV -te j l ic z ą ­
cej ... u czn iów . W  zw ią zk u  z p rzep ro w a d zen iem  przez a lum na  N .N . prak tyk i k a te ­
ch ety czn ej n a su w a ją  m i s ię  n a stęp u ją ce  uw agi... U w a g i fo rm u łow ali k sięża  w ed łu g  
n a stęp u ją cy ch  p u n k tów : 1 . P rzy g o to w a n ie  k a tech ezy , 2 . U m ie ję tn o ść  z a in ter eso w a ­
nia dzieci, 3. O brazow ość, 4. T reść, 5. W artości w y ch o w a w cze , (1. In n e  sp o strze ­
żenia.

52 P or. sp ra w o zd a n ia  z roku a k a d em ick ieg o  1968/69.
53 T am że.
54 T am że.
55 K siąd z  p rofesor k a tech e ty k i w  sw y ch  u w a g a ch  stw ierd za , że  ob serw u ją c  a lu m ­

n ów  przez ca ły  rok trw a n ia  p rak tyk i k a tech e ty czn e j, o b serw u je  s ię  ew o lu cy jn a  
przem ian ę in p lus.  „To n ie  ten  sam  cz ło w iek , co na p oczą tk u ” —  m ożna p o w ied z ieć  
o k ażd y m  a lu m n ie , k tóry  koń czy  p ra k ty k ę  k atech ety czn ą .
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się więź pomiędzy prowadzącym  lekcje alum nem  a dziećmi, k tóra mobi­
lizuje tego pierwszego do kontrolowania własnych postaw. 4. Z łatwością 
realizują postulaty psychologii rozwojowej, szukają nowych metod, tak  
bardzo potrzebnych dzisiaj w katechezie. 5. System  kontroli, jaki jest 
stosowany w tej praktyce sprzyja rozwojowi zasięgu zainteresowań, w ej­
ściu w nową problem atykę katechetyczną (np. katecheza antropologiczna) 
od strony m etod i treści katechezy. 6. Prowadzenie jednej klasy przez 
cały rok niesie z sobą niebezpieczeństwo wyspecjalizowania się na pe­
w nym  tylko poziomie rozwoju psychicznego dziecka. Aby tem u zapobiec, 
wszyscy prowadzący katechezy z kursu piątego uczestniczą i na przy­
szłość w inni uczestniczyć w  hospitacjach na w szystkich innych poziomach 
tzn. w innych klasach. 7. P raktyki katechetyczne prowadzone na kursie 
szóstym poświęcone są problem atyce młodzieży i należy je  uważać jako 
kontynuację metod stosowanych na kursie piątym . Praktyki katechetycz­
ne na kursie szóstym nie są prowadzone przez cały rok, ale ty lko do ­
rywczo.

Z wielkim  uznaniem w yrażają się księża proboszczowie o pracy kate­
chetycznej alumnów, którzy w czasie prak tyki w akacyjnej przygotow ują 
dzieci zaniedbane i opuszczone pod względem katechetycznym  do pierw ­
szej spowiedzi i Kom unii świętej.

P rak tyka  hom iletyczna trw ająca cały rok akadem icki rozwija się do­
brze. Zawsze jednak należy troszczyć się o jej ulepszenie. Alum ni k u r­
sów piątego i szóstego m ają w program ie opracować po dwa kazania, 
z których jedno wygłaszają w kaplicy sem inaryjnej, a drugie wobec kole­
gów i profesora. W tej praktyce wiele uwagi należy poświęcić homilii. 
Troszczyć się, aby w kaznodziejstwie um iejętnie wykorzystyw ać Pismo 
święte, a swoje przepowiadanie opierać na czytaniach mszalnych. Waż­
nym  postulatem  jest ten, aby alum ni bardziej współpracowali z profe­
sorem  i kolegami przy omawianiu wygłoszonych kazań, a także przy ich 
opracowywaniu. Nie należy lekceważyć dyskusji po wygłoszeniu kazania 
czy homilii. Należy wychowywać alum nów do poważnego traktow ania 
obowiązku głoszenia słowa Bożego, troski o zorganizowanie sobie pomocy 
hom iletycznych, podręcznej biblioteki i przejęcie się spraw ą przepow ia­
dania. Na tem at kaznodziejstwa ukazuje się wiele opracowań i wzorów 
homilii, k tóre powinny znaleźć się w bibliotece każdego kapłana. W czasie 
p rak tyk  w akacyjnych, zwłaszcza diakoni głoszą homilie i kazania, które 
księża proboszczowie oceniają pozytywnie i podziwiają zainteresowanie 
praktykantów  trudnym  problem em  kaznodziejstwa polskiego. Profesor 
hom iletyki, pragnąc więcej czasu poświęcić alumnom, postuluje dodanie 
jeszcze jednej godziny zajęć z hom iletyki, aby mógł służyć konsultacjam i 
alum nom  opracowującym  swoje kazania i homilie.

P raktyka miłosierdzia chrześcijańskiego rozwija się wspaniałe i daje
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wiele zadowolenia i doświadczenia alumnom, o czym będzie jeszcze mo­
wa w następnym  punkcie, a także i przełożonym kierującym  tą praktyką 
Dla większej owocności tej prak tyki należy w dalszym jej udoskonalaniu 
zwrócić uwagę na n iektóre m om enty: 1. Dążyć do większego osobistego 
zaangażowania alum nów w tę pracę — ma ona wypływać z wew nętrznej 
potrzeby niesienia pomocy drugim  i ma stać się stałą cechą duchowości 
alum na, przyszłego kapłana. 2. Troszczyć się o pogłębienie przez lekturę, 
konferencje, osobiste zainteresowanie duszpasterstwem  specjalistycznym. 
3. W pracy z chorym i zwracać uwagę na ich pogłębienie duchowe wyko­
rzystując środki dostępne w sytuacji danego chorego. 4. W okresie po­
bytu w Sem inarium  Duchownym alum ni zaznajomią się i nauczą, jak 
przystąpić do organizowania różnych akcji duszpasterstw a specjalistycz­
nego np. rekolekcji i dzień m odlitw dla chorych i sam otnych tak indywi­
dualny, jak  i grupowy, odwiedziny, pomoc m aterialną, korzystanie ze 
środków masowego przekazu itd. 5. Do pracy i opieki nad chorym i wcią­
gać ludzi świeckich, zwłaszcza rodziny chorych oraz emerytów i ludzi 
sam otnych dysponujących wolnym  czasem.

Gdy chodzi o uwagi i postulaty księży proboszczów prowadzących 
p raktykę w akacyjną alumnów, to będę opierał się na bardzo szczegóło­
wych sprawozdaniach nadsyłanych do rek toratu  po zakończeniu praktyki 
w oparciu o kw estionariusz przesłany księdzu proboszczowi przez Semi­
narium  56, a także na podstawie osobistych rozmów przeprowadzanych 
podczas w izytacji alum inów-praktykantów, czy przy innych okazjach.

Nie będę tu taj analizował całego m ateriału sprawozdawczego, a tylko 
zwrócę uwagę na częściej pow tarzające się uwagi i postulaty księży p ro ­
boszczów.

Jak  to już było wspomniane, praw ie wszyscy księża proboszczowie 
podeszli do p rak tyk  duszpasterskich alumnów z aprobatą. Oto kilka w y­
powiedzi: „Uważam, że prak tyka taka, jest bardzo pożyteczna i daje wie­
lorakie korzyści, a szczególnie dobrze przygotowuje alumnów do p rzy­
szłej pracy duszpasterskiej” 57. „Na pewno oswoiło go to z przyszłą jego 
pracą na tym  odcinku duszpasterstw a parafialnego. Myśl podjęta przez 
Wasze Sem inarium  Duchowne jest piękna, szlachetna i daje alumnowi 
poznać teren pracy, wdraża go i angażuje do niej i daje mu już teraz

56 K w estio n a r iu sz  ten  d la  a lu m n ów  ku rsu  III— V nosi ty tu ł: „W akacyjna prak­
tyka du szp astersk a  a lu m n ó w ” i za w iera  n a stęp u ją ce  p ro b lem y: zak res za jęć  i p ra ­
ce w y k o n y w a n e  przez a lu m n a  w  ram ach  p rak tyk i, jego  o b o w ią zk o w o ść  i so lidn ość, 
in ic ja ty w a , g o r liw o ść  i duch  ap osto lsk i, u sp o so b ien ie , z jak im  pod ch odził do pracy, 
w p ły w  na d ziec i i m łodzież, in n e  sp ostrzeżen ia .

D la  d ia k o n ó w  o d b y w a ją cy ch  p ra k ty k ę  sta c jo n a rn ą  k w estio n a r iu sz  z a ty tu ło w a n y  
jest: „D u szpasterska  p raktyk a sta c jo n a rn a ”. Z a w iera  on oprócz poprzednich  uw ag, 
p ytan ia  o d n ośn ie  do zakresu  za jęć  i prac w y k o n y w a n y ch  przez diakona w  ram ach  
p ra k ty k i sta cjon arn ej.

57  K w estio n a r iu sz  nr 27 /III .
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podstawy przyszłego apostolstwa i gorliwości kapłańskiej” 58. „Sama kon­
cepcja prak tyki alum nów jest godna uznania, ażeby dać alum nowi kon­
kretne zajęcie kościelne, k tóre jednocześnie jest częścią rozrywki, chro­
niąc alum na od nudy i szukania nie zawsze zdrowych rozrywek. P raktyka 
wakacyjna alum na dobrze koncentruje jego uwagę na zagadnieniach koś­
cielnych i tym  sam ym  wiąże go bardziej z Kościołem” 59. „Dziękuję Księ­
dzu Rektorowi za wprowadzenie tej praktyki, gdyż młody k leryk  przez 
nią pokocha Kościół i od młodości będzie przyw iązywał się do służby... 
Proszę bardzo, by klerycy przez sześć lat w podobny sposób przeprow a­
dzali p rak tykę na swoich parafiach z pożytkiem dla parafii, Kościoła oraz 
ich sam ych” 60.

Dalszymi postulatam i i uwagami proboszczów, to troska o postawę 
duchową alumnów. Swoją pobożnością, w ypełnianiem  ćwiczeń duchow­
nych, uczestnictwem  we Mszy św., alum n apostołuje w środowisku para­
fialnym. Troska o wyrobienie ducha usposobienia społecznego, zaintere­
sowanie duszpasterstw em  stanowym, młodzieżowym, uczyć dużo i dobrze 
śpiewać. A oto wypowiedź: „Hosianum  posiada św ietnych profesorów. 
O stronę naukową się nie boimy. Życzenie starego wiejskiego proboszcza; 
większe wyrobienie w alum nach zrozumienia, na czym polega gruntow na 
pobożność” 61.

Księża proboszczowie nie są przygotowani do prowadzenia tak zapla­
nowanych p rak tyk  duszpasterskich alumnów. Instrukcja przesłana przez 
Sem inarium  oraz dorywcze rozmowy z przełożonymi nie wystarczą, d la­
tego w sprawozdaniach powtarza się postulat dokładnego omówienia 
praktyk z księżmi proboszczami przed ich rozpoczęciem, a także drugi, 
aby praktyki duszpasterskie alum nów na parafiach odbywały się w in­
nym  term inie. Oto dla ilustracji wypowiedzi księży proboszczów: „Do­
brze byłoby, aby proboszczowie wcześniej wiedzieli o rodzaju praktyki na 
danym  roku, gdyż w tedy odpowiednio do program u przygotują solidnie 
bazę pracy. To są głosy też innych proboszczów” 62 . „Sądzę, że lepiej w y­
padłaby taka p raktyka w ciągu roku szkolnego, gdy praca jest już zorga­
nizowana po wakacjach. Taka praktyka alumnów powinna być dokładnie 
omówiona przez Rektora Sem inarium  z zainteresowanym  proboszczem” 63  
„Uważam, że bardziej korzystną od w akacyjnej byłaby też praktyka 
alum na w czasie roku kościelnego i katechetycznego, zwłaszcza w okre­
sie W ielkiego Tygodnia, kiedy to alum n mógłby być bardziej przydatny 
w pracy liturgiczno-duszpasterskiej” 64.

58 K w estio n a r iu sz  nr 30 /III .
59 K w estio n a r iu sz  nr 3/IV.

60  K w estio n a r iu sz  nr 13/IV.
61 K w estio n a r iu sz  nr 35/I I I .
62  K w e stio n a r iu sz  nr 40/IV.
63   K w estio n a r iu sz  nr 41/IV.
64  K w e stio n a r iu sz  nr 42/IV.
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Gdy chodzi o postulaty i uwagi proboszczów-instruktorów praktyki 
diakońskiej, to koncentrować się one będą wokół organizacji i przebiegu 
praktyki oraz na postawie i zachowaniach diakonów -praktykantów . 
Wszyscy księża proboszczowie, podobnie jak poprzednio, w yrażają się 
pozytywnie o roli praktyki w formacji duszpasterskiej przyszłych kapła­
nów, na podstawie doświadczenia i obserwacji w ysuw ają pewne uwagi 
i postulaty. W ysuwają różne propozycje co do długości trw ania praktyki 
i jej term inu. Oto typowe wypowiedzi w tej sprawie: ,,W olałbym, gdyby 
praktyka była gdzieś zimą, kiedy jest kolęda, nauka religii i człowiek 
ma napraw dę dużo zajęć, albo w czerwcu, kiedy tyle prac związanych 
z zakończeniem roku szkolnego, przyjęcie dzieci itp .” 65. „Jestem  pełen 
uznania dla rektoratu  za zorganizowanie praktyki stacjonarnej dla dia­
konów, ale sądzę, że pełen obraz pracy katechetycznej diakon mógłby 
mieć dopiero, gdyby m u dano do dyspozycji cały wrzesień. Poznałby 
wówczas samą pracę katechetyczną, a nie tylko jej organizację” 66. „Uwa­
żam te praktyki za bardzo wskazane. Jednak lepiej, gdyby diakoni przy­
jeżdżali na miesiąc urlopowy, większa jest wówczas pomoc dla parafii 
i księży” 67. I jeszcze jedna: „Szkoda, że praktyka trw a tak krótko. Le­
piej byłoby, gdyby tak była przez cały wrzesień czy też inny m iesiąc” 68.

Skuteczność praktyki duszpasterskiej uzależniona jest od wszechstron­
nego i dobrego jej przygotowania. Oto kolejny postulat podkreślający, że 
zwłaszcza diakon już w Sem inarium  winien dobrze przygotować się do 
praktyki przez opracowanie katechez, homilii i kazań. „Uważam — 
stw ierdza jeden z księży-instruktorów  — że diakoni jadący na praktykę 
winni mieć ze sobą gotowe katechezy na dwie lub trzy jednostki lekcyj­
ne w każdej klasie. Ułatwiłoby im to prowadzenie lekcji. Podobnie, gdy 
chodzi o kazania” 69. Inny z księży proboszczów-instruktorów stwierdza: 
„Dobrze byłoby, gdyby diakoni przed wyjazdem  na praktyki przedysku­
towali i przepracowali homilie na wszystkie niedziele, a także przepraco­
wali niektóre katechezy —  ale nie według ks. Zalewskiego — trzeba mło­
dych diakonów zbliżyć do soborowych wymogów zgodnych z duchem 

' czasu” 70.
Przybyw ający na parafię d iakon-praktykant staje się centrum  zain­

teresowania księży i w iernych. Wszyscy pragną w nim dostrzec wszyst­
ko to, co dobre i piękne. Zw racają więc uwagę księża proboszczowie na 
jego pobożność —  życie wew nętrzne: „Uważam, że obecni kandydaci pro­
wadzą zbyt mało intensyw ne życie w ew nętrzne — nie mogą przekonać

65 K w e stio n a r iu sz  nr 1/VT.
66 K w estio n a r iu sz  nr 5/VI.
67 K w estio n a r iu sz  nr 15/VI.
6 8 K w estio n a r iu sz  nr 31/V I.
69   K w estio n a r iu sz  nr 8/VT.
70 K w estio n a r iu sz  nr 12/VI.
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się do system atycznego życia w ew nętrznego” 71 — stw ierdza jeden z księ­
ży proboszczów. Uwagi drugiego są wręcz inne: „Można powiedzieć, że 
jest w nim dużo pokory i dobroci, a także grzeczności. Jest duchowo uro­
biony. Codziennie przed Mszą św. widziałem go modlącego się w kościele, 
czy to brew iarz czy różaniec. Był bardzo solidny, można było na nim 
polegać. Każdą uwagę chętnie przyjm ował. Poważał bardzo starszych 
i przełożonych” 72. Dalej zwraca się uwagę na cechy charakteru  takie jak 
dobroć, pracowitość, bezinteresowność um iejętność kontaktu  i inne. Dla 
przykładu znów wypowiedzi: „Jest inteligentny, kulturalny , pełen zapału, 
bardzo pracowity, obowiązkowy, szczególne wyróżnienie należy mu się za 
piękne kazania” 73. „Łatwo przystosowuje się do każdych warunków, 
ogromnie pracowity, bezinteresowny, lubi przebywać na plebanii, jego 
wpływ na w iernych jest duży” 74. A oto inna ciekawa wypowiedź: „Ma 
dobrze wyrobioną linię kościelną, gdyż w spotkaniu z innym i księżmi 
narzekającym i zabierał głos bardzo poważnie i to przekonywująco. Może 
trochę lubi dużo mówić na różne tem aty, co zna, gdzie był, co widział 
i słyszał już jako przynajm niej dw uletni wikariusz, no ale jest po wojsku. 
Ujemnego niczego nie spostrzegłem. Dodać należy, że jest inteligentny 
i dbały o w ygląd” 76. A oto dalsza wypowiedź o pięknej postawie diakona: 
„Jestem  pełen uznania dla całokształtu pracy diakona. Nie potrafię na­
praw dę n ic powiedzieć negatyw nego, a przeciwnie był bardzo szczery 
i otw arty. Z pobożnością przystępował do Sakram entów  św., często do 
spowiedzi św. Należałoby wyrazić życzenie, oby wszyscy klerycy byli 
takim i właśnie dobrymi ambasadoram i swego Sem inarium ” 76.

Ogólna uwaga na koniec to ta, że prak tyki duszpasterskie diakonów 
przynoszą korzyść samem u diakonowi, parafii w której ją  odbywa i ka­
płanom wśród których przebywa na praktyce. Oto następna wypowiedź' 
„Mnie osobiście w ydaje się, że praktyka taka jest bardzo korzystna dla 
proboszcza i prak tykanta, a niekiedy może być okazją do przeprow adze­
nia akcji budzenia powołań kapłańskich”77. A dalej: „Taka prak tyka daje 
potrójną korzyść: dla diakona, k tóry  zetknął się z rzeczywistością dusz­
pasterską i to w trudnej duszpasterskiej pracy, dla proboszcza, którem u 
pomógł —  wyręczył i odnowił ducha sem inaryjnego, dla parafian, bo le­
piej poznają i wiążą się z Sem inarium , którego reprezentantem  jest dia­
kon” 78

71 K w estio n a r iu sz  nr 25/VI.
72 K w estio n a r iu sz  nr 35/VI.
73 K w estio n a r iu sz  nr 5/VI.
74 K w estio n a r iu sz  nr 4/V I.
75 K w e stio n a r iu sz  nr 13/VI.
76   K w estio n a r iu sz  nr 29/VI.
77 K w estio n a r iu sz  nr 19/VI.
78 T am że.
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Zasygnalizowane w niniejszym  punkcie uwagi i postulaty księży pro­
boszczów, u których alum ni odbywali praktyki duszpasterskie i to w d u ­
żym skrócie, dają obraz zaangażowania księży proboszczów w ten tak 
ważny dział form acji kapłańskiej, a także podstawę do wysunięcia na 
przyszłość postulatów gdy chodzi o dalsze prowadzenie prak tyk  dusz­
pasterskich alumnów. Nie bez znaczenia będzie tu taj również opinia 
i ocena samych alumnów gdy chodzi o prak tyki duszpasterskie.

3. U W A G I  I P O S T U L A T Y  A L U M N Ó W  O D B Y W A J Ą C Y C H  P R A K T Y K I  D U S Z P A S T E R S K I E

Podstawą dalszych naszych rozważań odnośnie do p rak tyk  duszpaster­
skich alumnów w ich własnym  spojrzeniu będą ich sprawozdania pisane 
po skończeniu praktyki, a także wywiady przeprowadzane przy różnych 
okazjach. Omówimy te postulaty i uwagi kolejno odnośnie do praktyki 
katechetycznej, duszpasterstwa charytatyw nego oraz duszpasterskiej p ra k ­
tyki stacjonarnej diakonów.

Alum ni odbywający praktykę katechetyczną, zwłaszcza piątego kursu, 
doceniają w artość tej prak tyki dla ich ogólnego wykształcenia i nawet 
daje ona im wiele radości, dostrzegają jednak małe niedociągnięcia 
i braki, k tóre należy w przyszłości usunąć. Pierwsze z nich to b rak  po­
mocy katechetycznych, a drugie odnoszą się do piątego kursu  prowadzą­
cego przez cały rok akademicki jedną klasę podstawową. Postulują m ia­
nowicie zachowanie ciągłości w prowadzeniu tej klasy, gdyż przerw y 
w prowadzeniu lekcji bardzo u trudniają  kontakt z dziećmi oraz realizację 
program u pracy. A oto wypowiedzi alumnów: „...W ydaje mi się, że brak 
jest pomocy do przygotowania katechez. Jedynie w zakładzie pastoral­
nym są katechezy ks. Zalewskiego, ale to za mało. Ponadto trzeba, żeby 
czwartki przeznaczone na katechizację nie były nigdy zajmowane. Przez 
w ypadanie lekcji traci się ciągłość katechezy, a naw et odczuwa się zmia­
nę u dzieci” 79 . „Jedyną trudnością, jaką napotkałem  w czasie nauczania 
to brak ciągłości zajęć, gdyż przerw y, które powstawały na skutek zajęć 
sem inaryjnych nie pozwalały mi na regularne spotkania z dziećmi” 80. 
Jeszcze wypowiedź następna: „Z praktyki wiele skorzystałem , gdyż mo­
głem bliżej poznać dzieci i wiadomości poznane na wykładach z kateche­
tyki praktycznie zastosować na lekcjach religii. Brak było jednak ciąg­
łości nauczania, gdyż nie zawsze mogłem być obecny na lekcjach religii, 
gdyż nie pozwoliły na to  zajęcia czy uroczystości w  Sem inarium . Na pe­
wno było to z pewną szkodą dla samych dzieci. Przyzw yczajają się one 
do jednego katechety, a po drugie brak ciągłości utrudnia pracę kateche-

7 9 K w estio n a r iu sz  nr l/K a t.
80   K w estio n a r iu sz  nr 2/K at.
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tyczną tak katechecie, jak i dzieciom przy powtórkach m ateriału, gdyż 
wiadomo, że każdy nauczyciel czy katecheta posiada inną metodę poda­
nia wiadomości” 81.

Praca katechetyczna mimo wysiłku i trudu  daje wiele radości i zado­
wolenia, gdy się w nią wkłada serce, mówi o tym  kolejne sprawozdanie: 
„Pomimo, że klasa była dosyć trudna, to do ostatniego dnia szedłem na 
lekcje bardzo chętnie, a naw et w czasie sesji egzam inacyjnej z pełnią 
optymizmu. Każde, nawet najm niejsze, osiągnięcie spraw ia wiele radości 
i zadowolenia. Dzieci na lekcjach religii należy utrzym ać w zupełnym 
zdyscyplinowaniu od samego początku, gdyż w przeciwnym  razie w yko­
rzystują słabość uczącego i stara ją  się narzucić ton swym zachowaniem” 82.

Czytając sprawozdania alum nów z praktyki charytatyw nej wyczuwa 
się wielkie zadowolenie z faktu, że mogą pomagać potrzebującym , w y­
pracowywać w tej dziedzinie nowe metody, nawiązywać kontakty  z ludź­
mi opuszczonymi, chorym i potrzebującym i serca i pomocy. Alumni uczą 
się, jak  organizować w pracy parafialnej akcję charytatyw ną. A oto cie­
kawsze wypowiedzi alum nów na ten tem at: „Należy podtrzym ać akcję 
chary tatyw ną i rozszerzać ją na coraz większe kręgi ludzi chorych i opu­
szczonych” 83 . „Należy ją kontynuować ze względu na korzyści dla cho­
rych i kształtow anie naszych charakterów  w duchu m iłosierdzia” 84. 
„K ontakt z młodym chłopcem nieuleczalnie chorym  dał mi okazję do 
przem yślenia i ustaw ienia mojego poglądu na spraw ę ludzi nieuleczalnie 
chorych” 85. „Akcja ta bardzo dodatnio wpłynęła na mnie, pozwalając 
zrozumieć drugiego człowieka, a także uświadomić sobie, że jestem  po­
trzebny tym  ludziom, że oni czekają na mnie. Jest to szkoła cierpienia 
bez rozpaczy” 86. Dalsze uwagi zm ierzają do jak najlepszego zorganizo­
wania tej praktyki, zwłaszcza gdy chodzi o pomoc duchową, dostarczanie 
książek religijnych, a także koordynowanie całej pracy i wspólne dziele­
nie się uwagam i i spostrzeżeniami. Jeden z uczestników praktyki tak fo r­
m ułuje swoje postulaty: „Aby dalsza nasza praca była w duchu C hrystu­
sowym i przynosiła prawdziwe skutki proponuję: organizowanie w spól­
nych spotkań w celu omówienia akcji, w ym iany uwag, spostrzeżeń i po­
stulatów  czynionych szczerze i odważnie, założenie funduszu na pomoc, 
dobrana lektura, okazane w yrazy pamięci z okazji świąt, imienin, gdzie 
trzeba, także pomoc m aterialna. Unikać szablonu! Źródłem tego fundu­
szu mogą być organizowane zbiórki w czasie Mszy św., zbiórki m akula­

81 K w estio n a r iu sz  nr 5/K at.
82 K w estio n a r iu sz  nr 6'/K at.
83 S p ra w o zd a n ie  nr 3/M .Ch.
84 S p ra w o zd a n ie  nr 14 M.Ch.
85 S p ra w o zd a n ie  nr 5/M .Ch.
86 S p ra w o zd a n ie  nr 16/M.Ch.
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tury itp. Unikać odgórnego, powszechnego udzielania instrukcji dotyczą­
cych jednostkowych wypadków, czy osób” 87.

W kontaktach z ludźmi chorym i i starszym i alum ni winni wykazywać 
wiele tak tu  i delikatności, nie powinni nigdy się narzucać. Gdy zorientu­
ją  się, że ich w izyta jest dla chorego męcząca niech delikatnie wycofają 
się. Nie można również nachalnie zmuszać chorych do przyjęcia sakra­
mentów. Alumni sugerują, aby odwiedzać tylko te osoby, k tóre na nas 
czekają a nasza wizyta jest. dla nich radością. Dalsze uwagi i postulaty 
dotyczą term inu odwiedzin, przygotowania się do tej prak tyki każdego 
alum na, starsi m ają uczyć młodszych i wprowadzać ich w tę pracę.

Każdy alum n-prak tykan t w inien zawsze pam iętać o tym, co stw ierdza 
w swym sprawozdaniu jeden z diakonów: „Uważam, że taka akcja przygo­
tow uje do przyszłej pracy duszpasterskiej. W ymaga jednak wyczucia 
sytuacji i użycia odpowiedniego sposobu w okazywaniu miłości ludziom 
chorym i opuszczonym, oczekującym zawsze zrozumienia, dobrego słowa, 
pocieszenia i budującego przykładu” 88.

Pozostaje jeszcze omówienie wniosków i uwag, jakie w swoich spra­
wozdaniach zgłosili diakoni po zakończeniu praktyki stacjonarnej. Wnio­
ski i uwagi diakonów dotyczą następujących zagadnień: 1. W alory do­
datnie prak tyki stacjonarnej. 2. Przedłużyć czas praktyki diakońskiej.
3. Wysyłać diakonów również na Wielki Tydzień. 4. Korelować wykłady 
z treścią i program em  praktyki. 5. Przygotowywać się solidnie do odby­
cia praktyki, zwłaszcza w  pomoce katechetyczne i homiletyczne. 6. Roz­
ciągnąć prak tykę stacjonarną na piąty kurs. 7. Podtrzym ać odwiedziny 
przełożonych w czasie trw ania praktyki. 8. Kierować diakonów na p rak­
tykę stacjonarną do parafii, do których zostali posłani neoprezbiterzy.

A oto dla przykładu wypowiedzi diakonów -praktykantów , które zobra­
zują wyliczone wyżej wnioski i uwagi.

1. Ocena prak tyk  pozytywna: „Praktyka ta była dla m nie bardzo po­
żyteczna. Dzięki niej poznałem parafialną działalność kapłana i to wzo­
rowo prowadzoną” 89. „Uważam, że prak tyka duszpasterska diakonów ma 
swój głęboki sens i znaczenie. W czasie studiów jest jedyną okazją kon­
frontacji wiedzy teoretycznej z życiem. Bliżej poznałem życie parafialne, 
a także życie młodego duszpasterza z jego radościami i trudnościami. 
Ogólnie mogę stwierdzić, że prak tyka duszpasterska, dzięki życzliwości 
Księdza Proboszcza i Księży W ikariuszy, była dużą pomocą w kształto­
waniu mojej form acji kapłańskiej i dała mi dużą satysfakcję” 90. „Dała 
mi dużo doświadczeń. Ogromna praca, k tó rą  trzeba wykonać wym aga

87 S p ra w o zd a n ie  nr 4/M .Ch.
88 S p ra w o zd a n ie  nr 19/M .Ch.
89 S p ra w o zd a n ie  nr 1/P.S.
90   S p ra w o zd a n ie  nr 16/P.S.
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wielkiego wysiłku. P raktyka ukazała mi braki i niedociągnięcia. Dała mi 
możność w ykazania się inicjatyw ą. Zdobyłem dużo doświadczeń, jestem  
z niej zadowolony” 91. A oto jeszcze jedna wypowiedź na ten  tem at: 
„P raktyka ta dała mi bardzo wiele i uważam, że jest bardzo dobrą szkołą 
spraw dzenia zdobytych wiadomości w Sem inarium , a także okazją do 
spraw dzenia swoich um iejętności, gdyż plan praktyki jest tak przew idzia­
ny, że porusza praw ie wszystkie problem y związane z życiem i obowiąz­
kami duszpasterza na placówce” 92.

2. Następny postulat sugeruje przedłużenie praktyki duszpasterskiej 
diakonów na cały wrzesień — oto wypowiedź: „Postuluję, aby term in 
p rak tyk  diakońskich przesunąć na miesiąc wrzesień, ponieważ ten okres 
jest najbardziej bogaty w różne spraw y związane nie tylko z katechizo- 
waniem  dzieci i młodzieży, ale również ze zorganizowaniem duszpaster­
stw a ogólnoparafialnego i na pewno będzie doskonałym środkiem  do za­
poznania się z tym i p rak tykam i każdem u diakonow i-praktykantow i” 93.

3. D iakoni-praktykanci w ysuw ają również postulat, aby na cały W iel­
ki Tydzień w yjechali do parafii rodzinnych albo większych ośrodków 
duszpasterskich, gdzie mogliby dużo pomóc i wiele się nauczyć.

4. P rak tyka w inna być konsekwencją praktyczną wykładów teoretycz­
nych, winna wynikać z wykładów. Księży Profesorów zachęcić, aby 
w wykładach swojej specjalności uwzględniali treść p rak tyk  duszpaster­
skich diakonów, a ci już w ciągu roku akademickiego niech gromadzą 
sobie pomoce katechetyczne i homiletyczne.

5. Dalsze wypowiedzi odnoszą się do solidnego przygotowania się d ia­
kona do praktyki przez, jak  to wspomniano, przygotowanie katechez i ka­
zań potrzebnych w pracy diakona-praktykanta.

6. Dwóch diakonów -praktykantów  w swej wypowiedzi proponuje, aby 
praktyki stacjonarne rozciągnąć na kurs piąty, względnie lata młodsze: 
„Postuluję, aby praktykam i stacjonarnym i były objęte przynajm niej 
częściowo lata  młodsze, gdyż wcześniejsze zapoznanie się z problem atyką 
pracy byłoby kanwą do twórczych rozważań i dyskusji” 94.

7. Postulat, aby przełożeni odwiedzali diakonów -praktykantów  na pa­
rafiach jest jak  najbardziej słuszny tak dla ich dobrego samopoczucia, 
jak  i dla dobra praktyki. Często takie odwiedziny ustaw iają całą p rak ty ­
kę diakona na właściwe tory, a bezpośrednia rozmowa z księdzem pro- 
boszczem -instruktorem  jest często bardzo pożyteczna.

8. W trosce o dobry klim at w czasie p rak tyk i duszpasterskiej w p a ­
rafii, diakoni w ysuw ają następujący postulat: „Obecność w parafii neo-

91 S p ra w o zd a n ie  nr 17/P.S.
92 S p ra w o zd a n ie  nr 23/P.S.
9 3 S p ra w o zd a n ie  nr 24/S.P.
94 S p ra w o zd a n ie  nr 30/P .S.
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prezbitera sprawiła, że od początku czułem się na plebanii bardzo do­
brze. Proponuję więc by zawsze diakoni odbywali prak tyki w parafiach, 
w których pracują ich koledzy z Sem inarium ” 95 .

Przeprowadzona analiza postulatów i uwag diakonów odbywających 
praktyki duszpasterskie w w ybranych parafiach diecezji świadczy o po­
ważnym podejściu kandydatów do kapłaństw a do tej, tak mocno pod­
kreślanej przez dokum enty Kościoła, form y praktycznego kształcenia 
przyszłych duszpasterzy. Będą one pomocne w dalszym program owaniu 
i organizowaniu stacjonarnych p raktyk  duszpasterskich diakonów.

III. P O S T U L A T Y  W Z A K R E SIE  O D B Y W A N IA  P R A K T Y K  K L E R Y C K IC H

Z przeprowadzonej analizy stanu p rak tyk  duszpasterskich alumnów 
W armińskiego Sem inarium  Duchownego Hosianum. w Olsztynie widać 
jasno, że w zasadzie pokryw ają się one z w ytycznym i dokum entów koś- 
cielnych w ydanych tak przez Stolicę Apostolską, jak  i przez K onferencję 
Episkopatu Polski. Na podkreślenie zasługuje rozbudowanie prak tyk  w a­
kacyjnych, a zwłaszcza praktyki miłosierdzia chrześcijańskiego, która 
nie tylko pochłania alum na podczas jego pobytu w Sem inarium  Duchow­
nym, ale także w jego pracy po święceniach kapłańskich na stanowisku 
wikariusza.

Mimo szerokiego wachlarza prak tyk  i ich nasilenia w czasie studiów 
sem inaryjnych nasuw a się szereg postulatów, k tóre można podzielić na 
dwie grupy: postulaty ogólne i szczegółowe.

1. P O S T U L A T Y  O G Ó L N E

Wśród postulatów ogólnych jako najbardziej godne uwagi wydają się 
być następujące:

a. Istnieje pilna potrzeba większego niż dotychczas powiązania for­
macji in telektualnej, ascetycznej i pastoralnej alum na. Na postulat ten 
wskazuje bardzo wyraźnie Sobór W atykański II mówiąc: „...wszystkie 
sposoby form acji duchowej, intelektualnej i dyscyplinarnej w inny być 
harm onijnie skierowane do tego celu duszpasterskiego, dla którego osiąg­
nięcia niech usilnie i zgodnie współpracują wszyscy przełożeni i nauczy­
ciele w w iernym  posłuszeństwie biskupow i” 96 . Form acja in telektualna 
winna zasadzić się na harm onizacji światopoglądu katolickiego, nad k tó­
rym  pracują wszyscy profesorowie Sem inarium  Duchownego. W ydaje się, 
że dotychczasowa form acja miała charakter raczej mało zw arty, mało

95  S p r a w o z d a n i e  n r  11/P.S.
96D e k r e t  o f o r m a c j i  k a p ł a ń s k i e j  — Oplatam totius,  jw .  n r  4 s. 289.
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otw arty, eklektyczny. Wiadomo przecież, że od uformowania światopo­
glądu zależy w dużej mierze przyszła praca duszpasterska dzisiejszego 
alumna. Nie wchodząc w szczegóły trzeba podkreślić, że alum n współ­
czesny musi odznaczać się uform owaną orientacją nie tylko na proble­
my filozoficzno-teologiczne ale także na aktualne problem y współczes­
nego Kościoła i świata, co więcej, musi dysponować taką wizją religijną, 
która pozwoliłaby mu na ustosunkow anie się do ciągle zmieniającej się 
rzeczywistości społecznej. Zakłada to u niego nie tylko jasno określony 
i zharm onizowany światopogląd katolicki, ale także otwartość, chłonność 
i uczulenie wobec znaków czasu, a w konsekwencji nieograniczanie się 
ty lko do studiów sem inaryjnych czy też egzaminów wikariuszowskich 
w przyszłości. Wiąże się to z ciągłym nastawieniem  na pogłębienie in te­
lektualne już w Sem inarium  Duchownym w oparciu o studium  własne
o lekturę pryw atną, co jest zasadniczym założeniem nowego ratio s tu ­
diorum.

Z postulatem  tym  wiąże się również duchowa form acja alum na, któ­
rą można sprowadzić do ukształtow ania postawy kapłańskiej. Postaw a ta 
obejm uje zarówno stronę czysto ludzką, jak  i religijną. Dotychczasowa 
form acja ascetyczna, jak  się wydaje, bardziej przygotow uje do pracy 
poprzez insty tucje religijne niż przez apostolat środowiskowy, tym cza­
sem drugi z tych aspektów nabiera współcześnie szczególnego znaczenia. 
Przyszły kapłan m usi wejść w środowisko, spełnić w nim swoją misję
1 zachować kapłaństwo. Współcześnie musi on być przede wszystkiem  
m isjonarzem , a mówiąc bardziej po świecku ideologiem. Niewątpliwie 
w tym zakresie postawa ascetyczna pozostaje w ścisłym związku z po­
staw ą intelektualną.

Wreszcie z dwoma pierwszymi wiąże się postawa pastoralna, w któ­
rej na naczelnym  miejscu winno się  ujawnić nie tylko wdrożenie w dusz­
pasterstw o tradycyjne, ale także eksperym entow anie w zakresie podej­
m owania inicjatyw  i wprowadzania m etod adekw atnych do potrzeb 
współczesnego człowieka i różnych środowisk. W tym  drugim  przypadku 
należy to  zaznaczyć, że może zbyt mało uwzględnia się w duszpaster­
skiej form acji kleryków  problem y środowiska wielkomiejskiego.

Te trzy form acje: intelektualna, ascetyczna i pastoralna, traktow ane 
łącznie pozwolą na wypracowanie już w Sem inarium  Duchownym  ideału 
kapłana na m iarę teraźniejszości i przyszłości.

b. Drugi postulat dotyczy dylem atu związanego z form acją alum na 
w Sem inarium  Duchownym i wykonyw aniem  p rak tyk i w parafiach. 
Alumn ma być przygotowany do duszpasterstw a otwartego, adekwatnego. 
W ymaga to, jak  zaznaczono, inicjatyw y, inwencji, eksperym entu. Tym ­
czasem praktyki odbywa on pod kierunkiem  księży proboszczów prezen­
tujących dawniejszą form ację i trzym ających się u tartych  schematów



(41) P R A K T Y K I D U S Z P A S T E R S K IE  K L E R Y K Ó W 241

działania. Nasuwa to pytanie, czego i w jak i sposób alum n m a się nau­
czyć? Odpowiedź na to pytanie musi nasuwać pewne wątpliwości od­
nośnie do program u i m etod odbywania praktyk. Dylem at ten  nie jest 
łatw y do rozwiązania. Istnieje chyba jedyna możliwość wyjścia zeń po­
przez wyróżnienie w diecezji pionierskich parafii i o duszpasterstw ie 
tradycyjnym . W pierwszych wdrożą się w podejm owanie inicjatyw  dusz­
pasterskich oraz zorientują się w możliwościach wprowadzenia innowacji 
duszpasterskich zwłaszcza w zakresie form  i metod duszpasterskich, 
a w drugich alum ni z pewnością nauczą się tradycyjnych form  duszpa­
sterstw a.

c. Należy przem yśleć na nowo koncepcję prak tyk  duszpasterskich 
alum nów w aspekcie następujących problemów: 1. powiązanie prak tyk  
duszpasterskich z form acją sem inaryjną alum na, 2. celu i zadań odbywa­
jących praktykę duszpasterską, 3. rodzaju praktyk, 4. czasu trw ania p rak­
tyk, 5. wyboru parafii. Postulaty te muszą uwzględniać specyfikę każdej 
diecezji.

2.  p o s t u l a t y  s z c z e g ó ł o w e

Idąc po linii omówionych postulatów ogólnych należy w ysunąć od­
nośnie do praktyk  duszpasterskich alumnów następujące postulaty szcze­
gółowe:

A. 1. Koordynacja program ów nauczania poszczególnych przedm io­
tów w ukierunkow aniu duszpasterskim  i uwzględnieniu program u p ra k ­
tyk duszpasterskich.

2. W prowadzenie osobnego w ykładu z zakresu światopoglądu re lig ij­
nego katolickiego, względnie wykładu antropologii teologicznej.

3. Form acja duchowa alumnów w ypracow uje postawy potrzebne 
w pracy apostolskiej.

4. Należy troszczyć się, aby wśród alumnów rozw ijały się kółka za­
interesowań.

5. Form acja duszpasterska winna być otw arta na m etody adekwatne 
do potrzeb współczesnego człowieka, w inna wdrażać alum nów nie tylko 
w duszpasterstwo tradycyjne, ale także poszukujące, specjalistyczne i do­
stosowane do danej sytuacji.

B. 1. P rak tyka duszpasterska ma nie tylko nauczyć „rzemiosła”, ale 
m a prowadzić do w ypracowania pewnej samodzielności w działaniu oraz 
poczucia odpowiedzialności za siebie i drugich. Chodzi o antycypację już 
w Sem inarium  Duchownym tego, co czeka alum na w przyszłej pracy 
duszpasterskiej.

2. Należy wypracować jasną koncepcję p rak tyk  duszpasterskich 
alum nów dla poszczególnych lat studiów, czy też zespołów kleryckich.

10. S t u d ia  W a r m i ń s k i e
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3. P rak tyk i powinny być w sposób istotny związane z w ykładam i 
i z nich istotnie wypływać.

4. Cała problem atyka praktyk , ich cele i program  w inny być szcze­
gółowo omówione i przedyskutowane:

a. ze wszystkim i wykładowcami w Sem inarium  Duchownym,
b. ze wszystkim i zainteresowanym i alum nam i oraz
c. ze wszystkim i księżmi proboszczami, u których alum ni m ają odby­

wać praktykę duszpasterską. Omówienie i dyskusja winny się odbywać 
dwa razy, tzn. przed rozpoczęciem praktyki duszpasterskiej i drugi raz 
po jej zakończeniu.

C. Ten dział postulatów omówimy m ając na względzie funkcje cze­
kające alum na w jego pracy duszpasterskiej. Funkcje księży parafialnych 
można podzielić na trzy grupy: podstawowe, uzupełniające i pryw atne. 
Tutaj zwrócimy uwagę tylko na te pierwsze tzn. podstawowe, których 
jest cztery: liturgiczno-rytualna, adm inistracyjno-parafialna, działalność 
chary tatyw na oraz zarządzanie dobram i m aterialnym i.

1. Chodzić tu  będzie o Słowo — Verbum  et Sacram entum  — Sakra­
ment. Głoszenie Słowa dokonuje się przez katechezę i homilię, a więc 
chodzić tu będzie o prak tykę katechetyczną i homiletyczną.

a. P rak tyka katechetyczna winna odbywać się przez cały rok akade­
micki dla kursu  piątego i szóstego, a także, ale już w ograniczonym w y­
m iarze, w czasie wakacji. K urs piąty winien prowadzić przez cały rok 
akadem icki pod kierunkiem  profesora katechetyki i prefekta lekcje re ­
ligii w jednej klasie podstawowej, najlepiej w klasie czwartej. W okresie 
prak tyki wakacyjnej w rodzinnej parafii pod kierunkiem  swojego pro­
boszcza mogą alum ni tego kursu  przeprowadzać katechizację grupy dzie­
ci zaniedbanych religijnie w raz z ew entualnym  przygotowaniem  ich do 
pierwszej Kom unii świętej, o ile jeszcze nie zostały przyjęte.

K urs szósty tylko w jednym  sem estrze tzn. w pierwszym , winien 
mieć p raktykę katechetyczną. Każdy alum n tego kursu powinien przygo­
tować i przeprowadzić dwie do trzech katechez dla dzieci lub młodzieży. 
Po każdej samodzielnie przeprowadzanej katechezie należy ją  omówić 
i poddać krytycznej ocenie w gronie kolegów w raz profesorem  kateche­
tyki i prefektem  prowadzącym  tę klasę. Gdy chodzi o stacjonarną p rak­
tykę duszpasterską w czasie w akacji w zakresie katechetycznym , to jako 
jej cel stawia się praktyczne zapoznanie się d iakona-praktykanta z pro­
blem em  organizacji nowego roku szkolnego tzn. sposób organizacji pracy, 
urządzenie punktów  katechetycznych, ich dekoracja, udział dzieci w dniu 
modlitw przed rozpoczęciem roku szkolnego — katechetycznego oraz za­
poznanie się z form ą ogłoszeń dotyczących rozpoczęcia roku katechetycz­
nego. Powinien też odbyć kilka hospitacji na katechezach prowadzonych 
przez księdza proboszcza-instruktora. W końcu powinien sam przepro­
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wadzać katechezy w różnych klasach w obecności księdza proboszcza.
b. P raktyka hom iletyczna — posługa słowa. Każdy alum n kursu  pią­

tego powinien wygłosić w ciągu roku dla wiernych w kościele dwa kaza­
nia przygotowane pod kierunkiem  księdza profesora.

Gdy chodzi o diakonów kursu  szóstego, to każdy z nich powinien w y­
głosić dla w iernych cztery kazania względnie homilie przejrzane przez 
księdza profesora. Po wygłoszeniu kazania czy homilii powinna odbyć się 
dyskusja, w czasie której dokona się oceny krytycznej. Również w okre­
sie trw ania prak tyki stacjonarnej każdy diakon winien wygłaszać kaza­
nia i homilie uprzednio przygotowane i sprawdzone przez proboszcza- 
-instruktora.

c. P rak tyka liturgiczna. Winna mieć na celu dogłębne przeżywanie 
liturgii, które z kolei ma doprowadzić do powstawania wspólnot relig ij­
nych. A lum ni starszych la t k ieru ją  udziałem  w iernych we Mszy św., 
przygotowują prowadzenie liturgiczne i kom entarz części stałych i zmien­
nych Mszy św., w ykonują m odlitwę wiernych. Diakoni pom agają rów­
nież stosownie do władzy święceń w adm inistrow aniu sakram entów  
świętych. Gdy chodzi o form ę przeprowadzenia tej praktyki, to może 
ona być różna, zależnie od potrzeb i sytuacji, np. alum ni w grupach po 
trzech do pięciu obsługiwaliby w ybrane parafie położone blisko Olszty­
na, dobrze prowadzone. Gdy chodzi o praktykę liturgiczną ważnym  czyn­
nikiem jest również zwracanie uwagi na życie liturgiczne w samym  Se­
m inarium  Duchownym w każdy dzień.

2. D rugą podstawową funkcję proboszcza stanowi adm inistrow anie 
społecznością parafialną. Ma on wykonać pewien zespół działań w dzie­
dzinie życia religijno-m oralnego parafii. W łaściwie cały program  prak tyk  
duszpasterskich alum nów winien brać pod uwagę tę funkcję duszpaste­
rza, tu taj jednak  zwrócimy uwagę na jeden tylko wycinek, a mianowicie 
prowadzenie kancelarii parafialnej i archiwum . Diakoni w czasie p rak ty ­
ki stacjonarnej podczas w akacji winni być wprowadzani w um iejętne 
i wzorowe prowadzenie kancelarii parafialnej. M ają zwracać uwagę na 
jej urządzenie, estetykę oraz solidne prowadzenie ksiąg m etrykalnych. 
W ażnym czynnikiem  jest również zorganizowanie poczekalni «wraz z ga­
blotam i zawierającym i różnego rodzaju inform acje, prasą religijną i zdję­
ciami obrazującym i życie parafii. Następnie diakoni praktykanci w inni 
razem  z kapłanem  pełniącym  dyżur w kancelarii załatwiać interesantów, 
pod jego kierownictw em  wypełniać księgi m etrykalne, a także, jeżeli 
jes t potrzeba, sporządzać duplikaty.

3. K olejną podstawową funkcję duszpasterza stanowi działalność cha­
ry tatyw na względnie dobroczynna. Znajduje ona swoje uzasadnienie 
w religijnym  posłannictwie duszpasterza. Należy w czasie całych stu ­
diów sem inaryjnych tak w ciągu roku akademickiego, jak  i w okresie



J
wakacji wprowadzać alum nów w praktykę czynnej miłości bliźniego, 
uczulać wszystkich na potrzeby m aterialne i duchowe drugich. Praktyka 
ta ma się odbywać w zespołach alum nów z różnych lat studiów. Należy 
się starać, by wszyscy alum ni przeszli przez taką praktykę. P raktyce tej 
w inien zawsze przyświecać cel jak  najlepszego przygotowania alumnów 
do duszpasterstw a miłosierdzia chrześcijańskiego oraz aktualna pomoc 
duchowa i m aterialna chorym, ubogim, starcom  i opuszczonym.

Formy tej p rak tyk i mogą być różnorodne, np.:
a. Apostolstwo miłosierdzia przez m odlitwę — alum ni p rak tykują  

m odlitwę pryw atną i wspólną w intencji chorych i opuszczonych, w in ­
tencji tych, których odwiedzają lub tych, którzy o m odlitwę proszą.

b. Apostolstwo czynne m iłosierdzia przez osobisty kontakt z chorymi, 
np . odwiedzanie chorych leżących w szpitalach, domach pryw atnych, 
dostarczanie chorym  Pisma św., odpowiedniej lek tury  religijnej, a na­
wet, gdy zachodzi tego potrzeba, spieszenie z pomocą m aterialną, życze­
nia świąteczne w raz z m ałym i upominkami.

c. Pomoc sakram entalna, Msza św., Kom unia św., spowiedź, nam asz­
czenie chorych. Można organizować odprawianie Mszy św. w domach 
chorych przez wychowawców, w której uczestniczą alum ni — opiekuno­
wie poszczególnych chorych.

d. Udział w pogrzebach zm arłych chorych przez alumnów, którzy 
opiekowali się nimi.

e. Akcja pisania listów do chorych, k tórych trudno jest odwiedzać 
często. Ważną rolę odgryw ają życzenia świąteczne i noworoczne przesy­
łane wszystkim  chorym przez całą społeczność sem inaryjną. Przeźrocza, 
filmy, a także można organizować dla chorych rekolekcje wielkopostne 
w ich domach, w czasie k tórych wygłaszają nauki alum ni albo odtw arza­
ją  z m agnetofonu nagrane kazanie rekolekcjonisty. Rekolekcje te mają 
przygotować chorych do spowiedzi i Komunii św. wielkanocnej.

f. Należy zaprowadzić karto tekę chorych, w której można wpisywać 
dane o chorym, kto go odwiedza, jaką roztacza nad nim opiekę. Diakoni 
tak w ciągu roku, jak  i na w akacjach w inni przy każdej okazji roznosić 
Komunię św. chorym, którzy tego pragną. Daje to wspaniałą okazję do 
odwiedzenia chorego i do wspólnej modlitwy.

4. Wiadomo, że funkcjonowanie parafii uzależnione jes t od posiada­
nia pewnych środków m aterialnych, którym i duszpasterz musi zarządzać. 
Troska o rem onty kościoła, plebanii, sal katechetycznych itd. w inna być 
zawsze udziałem duszpasterza. Również i do tej funkcji należy wycho­
wywać alumnów i uczulać ich na te sprawy. W czasie prak tyki w aka­
cyjnej d iakon-praktykant w inien się z tym i problem am i zapoznać, a na­
w et gdy zajdzie potrzeba fizycznie popracować.

Czas trw ania prak tyk  uzależniony będzie od rodzaju praktyk, oko­
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liczności i różnych sytuacji danego Sem inarium . P rak tyk i katechetyczne, 
hom iletyczne i charytatyw ne trw ające w ciągu całego roku mogą się od­
bywać w wolne od wykładów czwartki, a także, gdy chodzi o praktykę 
charytatyw ną, w poniedziałki i niedziele w czasie spacerów kleryckich. 
Gdy chodzi o prak tykę w akacyjną alumnów, to kursy trzeci do piątego 
dowolnie ustalają  czas trw ania prak tyki na jeden miesiąc ze swoim pro­
boszczem, natom iast praktyka stacjonarna diakonów ma wyznaczony sta­
ły term in od 20-go sierpnia do 20-go września.

Bardzo ważnym elem entem  skuteczności praktyki stacjonarnej jest 
odpowiedni dobór parafii i proboszcza-instruktora, u którego diakoni bę­
dą odbywać swoje ćwiczenia. Po dokonaniu wyboru parafii należy ba r­
dzo dokładnie zaznajomić proboszczów ze wszystkimi w arunkam i oraz 
treścią praktyki, od spełnienia których zależy skuteczność praktyki. Po­
prosić ich o dokładne w ypełnienie kwestionariusza po skończeniu prak­
tyki i omawiać z nimi jej przebieg. Zapamiętać ich uwagi. W czasie 
trw ania prak tyki stacjonarnej, a także w akacyjnej młodszych alumnów 
winien ktoś z przełożonych czy profesorów odwiedzić alumnów odbywa­
jących praktykę, przeprowadzić w izytację i swoje uwagi przekazać pro­
boszczowi i odbywającem u praktykę.

Po zakończeniu praktyki stacjonarnej przez diakonów winno się w y­
słać pismo z rektoratu  do księży proboszczów-instruktorów dziękując im 
za wkład w form ację duszpasterską przyszłych kapłanów.

W ażnym elem entem  uzupełniającym  wnikliw e poznanie faktycznego 
stanu rzeczy wr odbytej praktyce stacjonarnej, a także w praktykach 
duszpasterskich alumnów niższych kursów jest przeprowadzenie z p rak­
tykantam i dyskusji. Przed taką dyskusją należy zebrać od nich sprawo­
zdania na piśmie, które następnie trzeba przestudiować. Doświadczenia 
i uwagi będą pomocne w przyszłości, aby jeszcze doskonalej organizować 
praktyki duszpasterskie alumnów.

Z A K O Ń C Z E N IE

A rtykuł niniejszy stanowi pierwszą w pastoralnej literatu rze polskiej 
próbę analizy prak tyk  duszpasterskich odbywanych przez alum nów Se­
minariów Duchownych.

W rozdziale pierwszym  zebrano wypowiedzi na tem at prak tyk  dusz­
pasterskich alumnów w dokum entach Kościoła Powszechnego, a w tym  
Kościoła lokalnego w Polsce. Zestawienia zarządzeń kościelnych w yka­
zały, że już od dłuższego czasu przypisuje się dużą wagę do wszechstron­
nego wykształcenia alumnów nie wyłączając strony praktycznej. Cho­
ciaż zarządzeń tych jest bardzo dużo, to jednak w ydaje się, że wszystkie
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one w ytyczają jakąś generalną linię w zakresie celów, zadań i przebiegu 
p rak tyk  duszpasterskich alumnów. W arto zauważyć, że dyrektyw y Koś­
cioła w ym agają ciągłej aktualizacji i dostosowywania do w zrastających 
zadań współczesnego duszpasterstwa.

W rozdziale drugim  przeprowadzono analizę stanu p rak tyk  duszpa­
sterskich alum nów W armińskiego Sem inarium  Duchownego Hosianum  
w  Olsztynie z różnych punktów  widzenia. Ukazano, jak  w yglądała sp ra­
wa praktyk  kleryckich w różnych okresach rozwoju powojennego Semi­
narium  z uwzględnieniem treści i zakresu, przeanalizowano aktualny 
stan  prak tyk  odbywanych przez alum nów w ciągu roku akademickiego 
i w. czasie wakacji, zwrócono uwagę na ocenę p rak tyk  przez alumnów 
i księży proboszczów, u których alum ni odbywali swoje praktyki.

W reszcie w rozdziale trzecim  przedstawiono postulaty na przyszłość 
wypływ ające z nauczania Kościoła Powszechnego oraz z aktualnej sy­
tuacji p rak tyk  w Sem inariach Duchownych w Polsce.

Postulaty te  podzielono na dwie grupy: ogólne i szczegółowe. W ra ­
mach postulatów szczegółowych zwrócono uwagę na koncepcję prak tyk  
wypracowanych w W arm ińskim  Sem inarium  Duchownym Hosianum. 
w Olsztynie.

Przedstawione uwagi i postulaty w ym agają ciągłej dyskusji, pogłę­
bienia i aktualizacji. Chodzi nam  wszystkim  o właściwą i przystosowaną 
form ację kapłańską do wymogów współczesnego Kościoła i znaków czasu.

LA P R A T IQ U E  P A ST O R A L E  DE SÉ M IN A R IST E S A U  G R A N D  SÉ M IN A IR E  DE
V A R M ÎE , D IT  H O S I A N U M

R E S U M E

C et a r t ic le  e st un prem ier  e ssa i dan s la litté ra tu re  p a sto ra le  p o lo n a ise  d ’une  
a n a ly se  des p ra tiq u es p a sto ra le s r é a lisé e s  par le s  sém in a r istes .

L e  p rem ier  ch a p itre  p résen te  ce  q u e  d isen t à ce  su je t  le s  d o cu m en ts de l'É g lise  
en g én éra l e t  le s  d ocu m en ts des é g lise s  lo ca le s  de P o logn e. C es d o cu m en ts p rou ven t, 
que déjà  depu is des lo n g u es a n n ées  on e s t im a it  beau cou p  non se u le m en t la  for­
m ation  in te lle c tu e lle  des sé m in a r is te s  m a is a u ssi bien  leur form ation  pratique. 
Il se m b le  q u e to u tes ces d ir ec tiv e s  in d iq u en t u n e  lig n e  g é n é ra le  au su je t  des fins, 
des tâ ch es, de la r éa lisa tio n  des p ra tiq u es p a sto ra les . Il e s t  ś  no ter  q u e  le s  d irec ­
t iv e s  d e  l ’É g lise  e x ig e n t  u n e  c o n sta n te  a c tu a lisa tio n  e t  a ccom od ation  a u x  b eso in s  
de la  p a sto ra le  m oderne.

L e d e u x iè m e  ch a p itre  co n tien t une a n a ly se  de l ’é ta t des p ra tiq u es p astora les  
des sém in a r is tes  d ’OLsztyn à d iv ers po in ts d e  v u e , à savo ir: q u e lle s  é ta ie n t  les p ra­
tiq u es des sé m in a r is te s  p en d a n t le s  d iv erses  p h a ses du S ém in a ire  d ’O lsztyn  au  
poin t de v u e  de la m a tière  e t  de la sp h ère  d ’a c tiv ité , q u el e s t  l ’é ta t a c tu e l des p ra ­
tiq u es e x e r c é e s  par le s  sé m in a r is tes  p en d a n t l ’a n n ée  a ca d ém iq u e  et le s  v a ca n ces , 
co m m en t le s  sém in a r is tes  e t  le s  cu rés a p p réc ien t —  ils  ces p ra tiq u es etc.

E nfin , le  tro is ièm e ch a p itre  e x p o se  le s  p o stu la ts  pour l ’aven ir . C es p ostu la ts
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d ér iv en t de la doctr in e  de l ’É g lise  et de l ’é ta t a c tu e l de p ratiq u es a u x  grands sé m i­
na ires de P o logn e. C es p o stu la ts  fo rm en t d eu x  grou p es: le s  p o stu la ts  g én éra u x  
e t le s  p o stu la ts  p a rticu liers . A u su je t  de ces dern iers on a a ttiré  l ’a tten tio n  sur la 
co n cep tion  des p ra tiq u es propre au sém in a ire  „H osianum " à O lsztyn .

Ces n otices e t  ces p o stu la ts  e x ig e n t  des d iscu ssio n s co n sta n tes , des ap p ro fo n ­
d issem en ts e t  d es a c tu a lisa tio n s. Il s ’a g it  d’accom od er  la  form ation  du c lerg é  a u x  
e x ig e n c es  de l ’É g lise  m od ern e  et au x  sig n e s  du tem ps.


